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Dnia 5 Marca 1870. Sobota. Dnia 21 Lntego (5 Marca) 1870.
R ano c iep ła  st; i ,  y? połud: c st 6 
W ysokość wody st. 5 c. 3 (przybywa

Stan barometru: 
na odm ianę. P rzybyło d godz: 3 m. 20

Ju tro , SS. W iktora i W iktoryna. 
Pojutrze, Sgo Tom asza z Akwinu.

^reaummta K u ijer a  W arszaw sk iego w yn osi: w W arszaw ie roczn ie r s . 4 kop. so , półroczn ie rs i kop. 4 0 , kwar- 
le  rs. kop. 2 O m iesięczn ie kop. 4 0 ; za odnoszen ie do domu dopłaca s ię  kop. 5 na m iesiąc. Nnm er pojedyncze  

n n „ f  20 5 p p o w l n e j l  1 w  C M a r s t n i e  w ynosi roczn ie Rs. 8 ; (w tem  m ieści się  ju ż  o p ła ta
rocznhT^ I f w a r M o  96' ° raZ ^  °P a ^0wan'8 * E kspedycję Rs. 2 kop 24); prenum erata przyjm uje się r o czn ie , p ó ł-

^j^Ares_H6dakx^,^K^ariera Warszawskiego**: Plac Teatralny W° 4.73c., dcm  W . Ł. Z a b lo ^ ^ j-

O negdaj, we czw artek, jako  w dniu w stąpienia 
na tron  Jego Cesarskiej Mości Najjaśniejszego P ana, 
N am iestnik w K rólestw ie Polskiem , raczy ł przyjm o
wać o godzinie 1 0 l/2 z rana , w Z am ku powinszowania 
Jenerałów , Sztabs i Ober-Officerów, Duchowieństwo 
w szystkich wyznań, U rzędników  Najwyższego Dworu, 
u rzędników  wojskowych i cywilnych w szystkich klass, 
O byw ateli ziem skich i m iejskich, oraz zagranicznych 
Konsulów, o  godzinie l i t e j  z ran a , odpraw ione były 
w praw osław nej K atedrze Świętej Trójcy, przez Naj- 
przewielebniejszego A rcy-biskupa Jcanic jusza, M sza i 
uroczyste N abożeństw o, w obecności Jenerał-F eldm ar- 
Szałka, W ładz wojskowych i cywilnych, oraz licznych 
parafjan . Podczas N abożeństw a, z dz ia ł na w ałach 
cytadelli A leksandrow skiej, dano 21 w ystrzałów . Po 
N abożeństw ie, N ajprzew ielebniejszy A rcy-biskup Joa- 
nicjusz, daw ał obiadowe śn iadanie dla zaproszonych 
gości. W  A rch i-katedra lnym  i m etropolitalnym  ko
ściele Sgo Ja n a  i we w szystkich kościołach wszelkich 
wyznań, odpraw ione były  N abożeństw a dziękczynne. 
W  w arszaw skim  klubie strzeleckim , o godzinie 5tej 
po południu, by ł wielki obiad.—  W ieczorem  dawano 
bezpłatne przedstaw ienie w wielkim  tea trze , n a  za
kończenie którego, artyści opery odśpiewali hym n : 
>,Boże C esarza ch roń“ , n a  jednom yślne żądan ie  p u 
bliczności trzy k ro tn ie  pow tarzany. O zm roku, całe 
m iasto zajaśn iało  rzęsis tą  illum inacją, a  w salach ru 
skiego klubu, dany by ł bąl, na k tó rym  raczy ł się 
znajdować Je n era ł-F e ld m a rsza łek . L icznie zg ro m a
dzeni goście, b ra li udział w ożywionych tańcach  do 
rana. Podczas kolacji, wzniesiony by ł to a s t za zd ro 
wie ubóstw ianego M onarchy, k tórem u tow arzyszyło  
Dieumilkające „h u ra“ ; m uzyka zaś pu łku  litew sk ie
go le jb -gw ard ji, w ykonała hym n narodowy.

(Dz: W arsz:)

_— W arszaw ska Izba Skarbowa podaje do pow szechnej 
wiadom ości, że  po zw in ięciu  przy zarządzie finansowym  
składu stem pla, w którym  sprzedaw ane były  karty do gry, 
skład tych kart p rzen iesiony zosta ł do k assy  gubernjalnej 
W arszawskiej. Sprzedaż kart dystrybutorom  odbyw ać się  
będzie ja k  dawniej z ustępow aniem  S%  ruhla. D ystry- 
hutorow ie po kupno kart zg łaszać  się  m ogą do k assy  gu
bi rnjalnej codziennie, z w yjątkiem  dni n iedzielnych  św ią 
tecznych , od godziny 9 -tej do 1 2 -tej z  rana; przyczem  ok a
zywać mają św iadectw o dozw alające otw arcie dystrybucji, a 
Prócz tego podaw ać każdy raz żąd an ie na piśm ie za  w ła 
ściwym  podpisem  o sprzedanie kart, na osobnych b la n k ie
tach drukowanych, znajdujących s ię  w k assio  gubernjalnej i 
udzielanych b ezp łatn ie . D la  uniknien ia ułam kow ych rąchun- ’ 
ków, dystrybutorow ie m ają zakupyw ać karty najmniej za 20

rs. Osobom prywatnym  karty sprzedaw ane będą po cen ie  
nom inalnej, bez rabatu: tuzinam i, zrana w tym że czasie , a  
częściow o od gcd . 9 -ej zrana do 9-tej w ieczór. Przyczem  
izba skarbow a uprzedza dystrybutorów , że  p on iew aż przy  
kupnie kart z kassy  otrzym ują rabat 3a/ 0, przeto nie p o 
winni je  sprzedaw ać wyżej eony nom inalnej, w yrażonej na  
obw olucie kart, bez w szelkiego naddatku, pod rygorem  o d 
pow iedzialności prawnej. (D. W .)

—  D yrekcja Główna Tow arzystw a Kredytowgo Z iem 
skiego.—  ̂Podaje do powszechnej wiadom ości, iż  w za
stosowaniu się do a rt. 23 Najwyżej zatw ierdzonych 
w dniu 12 (24) lipca 1869 roku, przepisów , o udzie
laniu  nowych pożyczek, przyjm uje do depozytu swego 
L isty  Zastaw ne w raz z kuponam i lub bez takow ych, 
za op ła tą  ty tu łem  składow ego po V208/0 półrocznie, 
od w artości im iennej L istów  Zastaw nych.

L isty  Z astaw ne nowe ta k  4 %  ja k  5 %  procentow e 
sk ładane do depozytu naw et bez kuponów , powinny 
mieć dołączone należne do nich talony. Na przy ję te 
do depozytu swego L isty  Zastaw ne, D yrekcja G łów na 
wystawia kw it depozytowy n a  rzecz w łaściciela L i
stów Zastaw nych.

N ależność za kupony ubiegłe od L istów  Zastaw nych 
do depozytu z kuponam i złożonych, równie ja k  i na
leżność za wylosowane L isty  Zastaw ne, w ypłaconą b ę
dzie w kassie D yrekcji G łównej za złożeniem  kw itu 
depozytowego; od należności za L isty  wylosowane 
z depozytu, jeśliby  takow a nie zos ta ła  p rzez w łaści
ciela podniesioną, procenty  wcale należeć nie będą.

K w it depozytowy może być odstępow anym  osobie 
trzeciej, lecz o każdem  tak iem  ustąpieniu , D yrekcja 
G łów na równocześnie ’uw iadom ioną być w inna p i
śm iennie.

Depozyt podniesionym  być może w każdym  czasie 
w części lub całości za złożeniem  kw itu  depozytowego.

N a każdym  kwicie depozytowym, w ym ienione są 
w arunki, pod jąk iem i D yrekcja przyjm uje i zw raca L i
sty  Zastaw ne, sk ład an e  do jej zachow ania.

P. o. P rezesa, Je n e ra ł-L e jtn an t, Gieczewicz.
P. o. P isarza , Nowosielski. — 1639—

E w angelja S ta  u M a- 
0  d jab le k tó ry  kusił

—  Ju tro  niedziela wstępna, 
teusza  Sgo w rozdziale 4-tym  
Jezusa '1.

—  Ju tro , jako  w pierw szą niedzielę rozpoczętego 
m iesiąca, odbywać się będzie w kościele O pieki Ś-go 
Józefa, naprzeciw  ulicy K rólew skiej, dopołudniow e 
nabożeństw o z wystawieniem  N ajśw iętszego S ak ra 
m entu , kazaniem  i processją, ku czci S erca  Jezuso
wego.



— Jutro ma się odbyć odpust w kościele Śgo Du
cha na rogu ulicy Freta i Długiej. Nabożeństwo od
pustowe rozpocznie się wotywą o godzinie 9-tcj, od
prawioną, przed ołtarzem Śgo Kazimierza. Następnie 
o godzinie 11-tej odbędzie się summa z kazaniem i 
wystawieniem Najświętszego Sakramentu. Po połu
dniu zaś po passji w języku niemieckim będą odpra
wione nieszpory odpustowe z wystawieniem Najświęt
szego Sakramentu (nieszpory bez kazania).

— Pojutrze, to jest w poniedziałek odbędzie się 
w kościele Sgo Ducha naprzeciw ulicy Mostowej na
bożeństwo passyjne o godzinie 4-tej. Kazanie mieć 
będzie w języku polskim JX. Mościcki prefekt szkół.

— W dniu jutrzejszym, przy niedzieli, przypadają 
nabożeństwa passyjne w następujących kościołach:

W kościele parafjalnym WW. Świętych na Grzybo- 
wie, po nieszporach w kościele górnym, kazanie o Mę
ce Pańskiej mieć będzie JX. Rogowski.

W kościele parafjalnym Narodź. N. P. MARJI, na 
Lesznie, o godz. .31 po południu, kazanie mieć będzie 
JX. Prosper Targoński.

W kościele Śgo Marcina, przy ulicy Piwnej o g. 3-ej 
kazać będzie JX. Teodor Mościcki.

Oprócz tego będą mieli kazania w kościele para
fjalnym N. P. MARJI, na Nowem Mieście, o godz. 4-ej 
JX. Kubiak.

W kościele parafjalnym S-go Krzyża, na placu Ko
pernika, o godz. 3 JX. Kuapióski.

W kościele parafialnym na Pradze, o g. 3£, JX. Mi
kołaj Klatka.

W kościele parafjalnym Przem. Pańskiego, przy 
ulicy Miodowej, o godz. 4, JX. Karpiński.

W kościele Sgo Ducha, naprzeciw ulicy Mostowej o 
godz. 4-ej JX. Baliach.

W kościele parafjalnym Św. Barbary, na dawnym 
cmentarzu Śto-Krzyzkim, przy ulicy Nowogrodzkiej, 
o godz. 3 ej JX. Bieliński.

W kościele Ś-go Antoniego, przy ulicy Senatorskiej, 
obok pałacu ordynata Zamojskiego, o godz. 4-ej JX. 
Wojciech Jackowski.

W kościele Matki Boskiej Łaskawej, przy ulicy Sto- 
Jańskiej, obok katedry, o godz. 3-ej JX. Gizaczyński.

W kościele parafjalnym Ś-go Aleksandra, na placu 
3-ch Krzyżów o godz. .31,, JX. Piętka.

W kościele Ś-go Karola Boromeusza, przy ulicy 
Chłodnej o g. 3-ej JX. Augustyn Grabowski, a o godz. 
9-ej rano processja z litanją.

W kościele parafjalnym Św. Trócy na Solcu, o g. 3.
W kościółku Warsz. Tow. I)obr., na Krak.-Przedm., 

o godz. 3-ej, nauki dla ludu będzie miał J. Rutkowski.
— W niedzielę około godziny 3-ciej w kościele 

Czerniakowskim, odśpiewane będą gorzkie żale a na
ukę do ludu wypowie JX. Solarski, miejscowy admi
nistrator.

— Jutro o godzinie 4-tej po południu w kościele 
S-tej Anny na Krakowskiem Przedmieściu, odbędą się 
nieszpory z wystawieniem Najświętszego Sakramentu.

— Wczoraj jako w dniu Ś-go Kazimierza Królewi
cza, w kaplicy Instytutu tegoż imienia na Tamce, od
było się solenne nabożeństwo odpustowe z wystawie
niem i processjami zrana i popołudniu, przy licznem 
zgromadzeniu pobożnych i towarzyszeniu Sióstr Miło
sierdzia, oraz wychowanek tegoż Instytutu. O godzi
nie 9-tej zrana wotywę odprawił JX. Gizaczyński, 
summę celebrował JX. Franciszek Jasionowski admi
nistrator parafji S-tej Trójcy, kazanie i nieszpory JX.

Gizaczyński. Śpiewy wykonane zostały z towarzysze
niem organu, przez wychowanki Instytutu i ich nau
czycielkę. W czasie wotywy, odśpiewano mszę Zien
tarskiego, na Offertorium „Inviolata,“ na Benedictus, 
„O salutaris Hostia,“ Hermana. Podczas summy zaś 
mszę Ruzińskiego, na Benedictus, Ojcze nasz; Moniu
szki; w końcu pieśń za Ojca świętego.

— Dziś passje: w kościele Opieki Śgo Józefa przy 
Krakowskiem-Przedmieściu naprzeciw ulicy Królew
skiej i w kościele Śgo Kazimierza na Nowem-Mieście, 
gdzie kazać będzie JX. Bartłomiejski kapelan z Mo
kotowa.

— Wczoraj o godzinie 10y2 rano, w kościele Śgo 
Kazimierza odbyło się nabożeństwo odpustowe zwy- 
stawieniem Najświętszego Sakramentu. Celebrował 
JX. Kanonik Dietrich. O godzinie 4-tej odbyły się 
nieszpory które również z wystawieniem Najświętsze
go Sakramentu odprawił powyższy celebrant.

----------- ° o o o ^ c o o o -----------
— Sob. — Około stu osób zgromadziło się wczoraj 

do salki teatralnej Tow. Dobroczynności, celem wysłu
chania odczytu Dra. medycyny p. M. Brunnera, któ
ry postanowił obznajmić słuchaczów z poglądem na 
historyczny rozwój nauki elektryczności.

Prelegent rozpoczął swój odczyt od wzmianki o naj- 
pierwszych odkryciach fizycznych na tem polu doko
nanych w Anglji, o znanej już Pliniuszowi własności 
potartego bursztynu, przyciągania lekkich ciał, a prze
chodząc koleją lat, przystąpił do rozbioru ważniejszych 
odkryć Gray’a.

Sławny ten fizyk angielski urodzony w końcu XVII 
wieku, wykrył, że elektryczność trwa nieprzerwanie, 
źe wodę i płyny można na elektryzować, źe są dobre 
i złe przewodniki elektryczności i t. p.; a szereg ba
dań i doświadczeń naukowych, którym się oddawał 
z zamiłowaniem, przekazał do dalszej pracy na tern 
polu przyjacielowi swojemu Mortimerowi.

Następnie prelegent przeszedł do Francji, gdzie 
w tym czasie zaczęto badania nad elektrycznością 
więcej dokładne, a rozbierając prace Butfe’go, który 
podzielił elektryczność na dodatną i ujemną, przystą
pił do ocenienia doświadczeń innych badaczy francuz- 
kich i niemieckich poczynających więcej i gruntowniej 
zajmować się elektrycznością.

Odtąd trzymając się ściśle porządku chronologiczne
go odkryć, rozbierał głównie prelegent prace Frankli- 
na, którego nawet biografią określił pokrótce.

Nastąpiło z kolei wspomnienie o zastosowaniach 
elektryczności do telegrafów, dzwonków elektrycznych, 
gałwano-plastyki, złocenia, srebrzenia, topienia me
tali i t. p. Zastosowanie elektrj czności do medycyny 
ma być przedmiotem oddzielnego odczytu.

Wykład objaśniały narzędzia w licznym komplecie 
na stole złożone, ą niektóre z nich zostały użyte do 
drobniejszych doświadczeń.

Prelekcja trwała blisko półtorej godziny i nagrodzo
ną została oklaskiem.

=  Zarząd Stowarzyszenia Merkury podaje do wia
domości Członków, że w sklepach Stowarzyszenia 
sprzedauo towarów w m. styczniu r. b. za rs. 6,570, 
w lutym za rsr. 8,405; razem za rs. 14;975. Człon
ków nowych przybyło 33.___________

— S — Targi Warszawskie. Karnawał się skoń
czył. Post już nadszedł, więc innego rodzaju zakupy 
gosposie nasze czynić muszą, aby tydzień jakkolwiek



opędzić. Nic więc dziwnego, źe pomimo straszliwego 
błota zalegającego place, ludno i gwarno było na ta r
gach. Szczególniej około ryb się gromądzono, ponie
waż przyznać trzeba, iż sprzedawano je niezbyt dro
go jak na post i obecną porę puszczenia lodów, a tak 
każdy mógł za niewielkie pieniądze zaopatrzyć się 
w spory zapas ryb, nietylko na chwilowe potrzeby, 
ale i na czas dłuższy dla przysposobienia marynaty it.jp. 
Szczupaki żywe kupowano funt od kop. 24 do 26, liny 
od kop. 24 do 27, sandacze od kop. 24 do 29, karpie 
od 20 do 23 kop.

Ryby śnięte dość świeże sprzedawano znacznie ta
niej, szczupaka funt od kop. 12 do 14, lina od kop. 
13 do 14, sandacza od kop. 13 do 17, okonia od kop. 
11 do 12, drobne okonki odkop. 7% do 9, funt su
ito kop. 20, sielaw świeżych od kop. 11 do 13.

Śledzie znajdowały licznych amatorów zakupują
cych je w większych i mniejszych partjach, w ogóle, 
w cenie za kopę od rs: 1 kop. 50 do rs: 1 kop. 90.

Nabiał dostarczony w obfitości sprzedawano nie
drogo: funt np. masła świeżego niesolonego od kop. 
29 do 33, solonego zaś dobrego tak zwauego do po
traw od kop. 26 do 27%.

Śmietany znajdowało się dosyć, a płacono za kwar
tę od kop. 25 do 29, śmietanki słodkiej kwartę od 
kop. 12 do 14, mleka niezbieranego od kop. 4 %

Jaja utrzymują się w cenach dawniejszych to jest 
u przekupniów do kop: 80 do 85 za kopę; zaś kobie
ty wiejskie sprzedają na mendle i sztuki po 3 kop. za 
parę. 1

Grzyby suszone sprzedają się drożej niż w karna
wale, gdyż fuut wyborowych bez ogonków kosztuje od 
45 do 50 kop., mniej dobre nieco taniej, na wianki po 
kop. 18 do 24.

Zwierzyny z zapasów karnawałowych pozostało 
sporo, a w cenie rozumie się samo przez się opuściła 

gdyż ciepło nie pozwala na dłuższe przechowanie, 
a kupujących zgłasza się niewielu. Otóż zająca spo- 
l ego można było dostać za kop. 60 do 75, saruę za 
cs: 7 do 9, mniejszą za rs: 5 do 7, cietrzewia za kop. 
GO, jarząbka za kop. 28 do 30, parę kwiczołów od 
kop. 14 do 16.

Drób’ sprzedawano niedrogo, przy niewielkim po- 
kupic, za tłustego indora żądano od rs: 1 kop. 80 do 
cs: 2 kop. 10, tłustę indyczkę od rs. 1 kop. 5 do rs: 1 
kop. 20, za gęś tuczoną od kop. 70 do 85, za parę 
Pięknych kaczek od kop. 90 do rs: 1, za pulardę od 
kop. 40 do 45.

Dlac Krasińskich zajętym został od samego rana 
Pczez liczne fury z drzewem, jednak obecna pora ła 
godna zapewne musiała tak niekorzystnie oddziałać 
Ila handel drzewem, gdyż mimo nizkich cen żąda- 
uKh kupujących zgłosiło się bardzo mało.

m  Pradze. Już to jeśli gdzie trzeba, jak to mówią, 
t °{Hc w błocie, to z pewnością na targach pragskich,

. końskim jak i wołowym. Jednak mimo to z koń- 
jak zwykle handlarze przybywali, a i z sąsiednich 

oywateli, kilku swoje konie przysłało na targ wężo
w y -  Kupujących znalazło się niewielu, a ceny 

utrzymywały się dawniejsze. Głównie kupowano ko- 
kie młode i silne po cenach od rs. 80 do 100, znala
zło sję kilka tranzakcji na wyższe ceny, jednakże naj
więcej koniki włościańskie cieszyły sięprędkiemiukła- 

ami wr cenach niewysokich.
a ^ c g  Wołowy przywieziono koleją Teręspolską,

lub też przypędzono około 900 sztuk; a chociaż to 
obecnie post już się zaczął, jeduak woły prawic wszyst
kie rozkupiono, po cenach za stepowego pięknego od 
25 do 32 dukatów, zaś za tutejszego ładnego od rs. 40 
do 52.

Cielęta znalazły chętnych kupców, po cenach wy
znać trzeba dosyć wysokich, stosunkowo do innych ar
tykułów żywności. Za małe, dość chude, płacono od 
rs. 3 kop. 50 do rs. 4 kop. 20, za większe i tłuściejsze 
od rs. 4 kop. 70 do rs. 6 kop. 50.

We czwartek handlarze nabyli na targach naszych 
przeszło 600 sztuk nierogacizny, przeznaczając je na 
transport do Pruss, wczoraj zaś rzeźnicy nasi kupo
wali sztuki pojedyńczo i płacili za wieprza średniego 
podkarmionego od rs. 14- do 16, za dużego opasa od 
rs. 20 do 24.

1’rosiąt małych aui na targu Żelaznej Bramy, ani na 
Pradze nie widzieliśmy, zaś odchowane już sprzedawa
no od rs. 5 do rs. 7 za sztukę.

--------------------< x ? 0 0 ^ 0 0 0 0 -----------
— W „Kurjerze Warszawskim", a za nim w in

nych pismach miejscowych, zamieszczonem było ogło
szenie o zamiarze inżyniera Osieckiego, urządzenia 
w roku bieżącym pociągów spacerowych, pomiędzy 
Lwowem a Warszawą. Możemy zapewnić naszych 
czytelników, że zamiar p. Osieckiego nie przyjdzie do 
skutku, ponieważ Jenerał-Feldmarszałek Namiestnik 
w Królestwie Polskiem, nie raczył zgodzić się na u- 
rządzenie wspomnionych pociągów. (Dz. W.)

---------------------- 0 < X K ® 5 0 0 0 -----------

== Józef Wieniawski dotychczas bawi w Brukselii 
i nic dziwnego, że się ztamtąd nie śpieszy, bo go so
bie wyrywają bezustannie. Wszyscy tam talent jego 
właś-iwie oceniają i gra jego bardzo jest lubioną. Nie
ma prawie koncertu, w którymby nie brał udziału, bo 
wszyscy wiedząc jak publiczność w grze jego smakuje, 
starają się każdy program jego okrasić imieniem, że
by tym sposobem większą ilość słuchaczów przynęcić. 
O udziale jego w 1-szym koncercie danym przez Sto
warzyszenie Muzyków, jużeśmy w swoim czasie dono
sili. Stowarzyszenie to ma zwyczaj do każdego swe
go koncertu coraz to innych wzywać artystów, żeby 
tym sposobem zachować zawsze urok nowości i ni
gdy na dwóch koncertach ten sam artysta nie wysfę- 
puje. Dla Wieniawskiego jednak zrobiono wyjątek i 
uroczyście wezwanym został do udziału w drugim 
koncercie, który Stowarzyszenie wydać zamierzało. 
Koncert ten odbył się w końcu grudnia r. z. Nastę
pnie Wieniawski grał w 5-t.ym koncercie popularnym 
muzyki klassycznej 23 stycznia.

Z Brukselii robi Wieniawski niekiedy wycieczki do 
miast w pobliżu leżących. Grał w dwóch koncertach 
wAntwerpji, dokąd go Towarzystwo Królewskie 'Wiel
kiej Harmonji wzywało. W Bruges brał udział w kon
cercie towarzystwa muzycznego. Na 8-go zaś m ar
ca, to jest na następny wtorek, wezwanym jest przez 
Towarzystwo „Casino" w Gandawie. Powróciwszy do 
Brukselii, grać będzie 12 marca w wielkim koncercie 
„Dam Miłosierdzia" na korzyść biednych, w teatrze 
narodowym. Koncertem tym bezpośrednio królowa 
się opiekuje. Nakonicc ostatni koncert dać zamierza 
w Nivelles 13 marca. Potem zaś, to jest w końcu 
tego miesiąca wraca do Warszawy.

=  W opisie Ciechocinka, napisanym przez panią 
A. Marszewską dla „Zorzy", znajdujemy następny



fakt: Dotąd jeszcze zamieszkuje w tym punkcie let
nich kąpielnych zebrań, 78-letni staruszek, były wy
robnik przy miejscowej warzelni, a obecnie stróż 
w jednym z domków. Pobiera on 40 rs. em erytury i 
niewielką, pensyjkę miesięczną, za swoje teraźniejsze 
obowiązki. Oprócz tego zarabia rąbaniem  drzewa i 
hodowlą kilkudziesięciu gęsi. Zimą mieszka w lichej ko
mórce, a latem w wozowni. Za swoje skromne fun
dusze żywi 10 osób: staruszkę żonę. najstarszą swą 
córkę, wdowę także już podeszłą, dwie wnuczki i p ię
cioro prawnucząt. Patrząc na jego sędziwą głowę,— 
pisze pani A. M.—-mimo woli nasuwa się myśl, co się 
stanie, gdy on ją  w mogile złoży.

=  Roztargnionych zwykle spotykają wypadki, rzad
ko zdarzające się ludziom zwyczajnym. Opowiadano 
nam  mianowicie, że przed kilku dniami, jeden z miesz
kańców ulicy Siennej, zgodził furę drzewa u włościa
nina i kazał ją  wieźć za sobą. Przybywszy na miejsce, 
zamyśliwszy się srodze, wyjął z pugilaresu papierek 
25 rublowy i takowy z dodatkiem 10 kopiejek na 
piwo włościaninowi doręczył. Ani niezwykła radość 
wieśniaka, ani jego najczulsze dziękczynienia, ani 
k ilkakrotne nazwanie go: „Jasnym  Panem “, nie zdo
łały  wyrwać zbyt hojnego pana z zadumy, tak  szko
dliwej dla jego kieszeni. W parę godzin potem, po
strzegł pomyłkę, ale niestety zapóźno!

=  W dniu 1 b. m. oddaną została na użytek p u 
bliczny część drogi od Terespola do B restja Litew
skiego. Pociąg próbny w dniu tym, z W arszawy bez 
przeszkody, wprost dojechał do Brestja.

=  Przypominamy o odbyć się mającym ju tro  o 
godz. 1-ej z południa w salach redutowych koncercie 
p. Józefa Szablińskiego.

=  Mówiono nam o zamiarze przedstawienia na tu 
tejszej scenie nowej buffy Offenbacha, pod tyt: „Sino- 
brody“.

=  Wspomnieliśmy już o rozdawaniu ciepłej strawy 
ubogim, w domu narożnym od ulicy Leszno i P rze
jazd, przez panie Zielińską i Hełczyńską. Codziennie 
nakąrm ianych tam  bywa 60 do 70 osób.

=  W teatrze lubelskim dziś przedstawiają po raz 
pierwszy trajedję Szekspira p. t. „Romeo i Ju lja“, na 
benefis p. Kwiecińskiego.

—  Zwracamy uwagę na program  poniżej zamiesz
czony, koncertu Szablińskiego, mającego ju tro  się od
być o godz. 1-ej z południa w salach Redutowych.

=  K oncert p. A leksandra Zarzyckiego odbędzie 
się w dniu 12 marca, wieczorem w sali Obywatelskiej 
Resursy. P rogram  tego koncertu obejmować będzie 
utwory dotąd u nas publicznie niewykonywane. Bliż
sze szczegóły nie omieszkamy podać we właściwym 
czasie.

—  Przypominamy, że ju tro  w niedzielę, o godz: 1-ej 
z południa, odbędzie w sali Resursy Kupieckiej, przy 
ulicy Senatorskiej, prelekcja publiczna Professora uni
wersytetu F. H. Lewestama, „O tegoczesnej komedji 
francuzkiej". (Alex: Dumas, Augier, Sardou i inni).

=  Przedstawienie tea tru  amatorskiego w Towarzy
stwie Dobroczynności, m a mieć miejsce we środę, je 
żeli jaka  ważna przeszkoda nie stanie na ząwadzie.

=  Dziś o 5-tej godzinie po południu, ma się odbyć 
narada Komitetu zabaw.

=  Z wielkiem umartwieniem amatorów ślizgawki 
na Wiśle, zabawa ta została już obecnie wzbronioną.

=  Skład kart jaki istniał do tej pory przy Zarzą
dzie finansowym, w dawnym gmachu Kommissji Skar

bu, przeniesiony został obecnie do Kassy Gubernjal- 
nej, zajmującej lokal po byłej Kassie Głównej K ró
lestwa.

=  Dzisiejszy num er „Tygodnika Illustrowanego“ , 
ozdobiony jest trzema bardzo effektownemi i zajmują- 
cemi illustracjami. Na czele Nru, zuajduje się portret 
Bronisława Trentowskiego filozofa. Z rzeczy okoliczno
ściowych, „Tygodnik" podaje widok zapasów łyżw iar
skich na Wiśle, narysowany z humorem, przez p. H. 
Pillati’ego. Całą zaś czwartą kolumnę wspomnionego 
numeru, zajmuje kopja z obrazu, p. Józefa Brodow
skiego, przedstawiającego: straż ogniową warszawską, 
pędzącą na miejsce pożaru.

=  Dziś o godzinie 5-tej odbędzie się sessja Maj
strów Stolarskich, u Starszego Zgromadzenia w domu 
Piotrowskich przy ulicy Długiej.

—  W czasie 8-go losowania Listów likwidacyjnych 
^cztero-procentowych w dniach 1-szym i 2-gim marca 
r. b. k tóre w d. 1 czerwca przypadają do spłacenia, 
wylosowano:

Po rubli 1000, sztuk 179,
500, „ 237,
250, ,. 403,

„ 100, „ 1099.
=  Dla dogodności, a raczej uprzyjemnienia życia, 

pewnej klassie amatorów sztuk pięknych, istnieje u nas 
dostępny dla każdego skład litografji, sztychów i fo- 
togratji w bramie jednego z domów przy ulicy Sena
torskiej. W wystawie tego składu znajdują się praw
dziwe arcydzieła sztuki litograficznej i sztycharstwa, 
niektóre jednakże produkcje fotograficzne zbyt mocno 
rażą tam oczy widzów przyprowadzających z sobą 
nieletnich. W artoby więc, ażeby wybierano w owym 
składzie do zapełnienia wystawy, fotogratje mniej 
effektownej treści.

=  W tych dniach opuścił prassę 7my zeszyt „Szki- 
ców“ Klina i zawiera jedeu tylko szkic, zatytułowany 
„Ludzie talentu. “

=  Urządzenie każdego zakładu dobroczynnego ko
sztuje zazwyczaj niemało. Tymczasem zdarza się, 
że niejeden z nas ma w swem gospodarstwie rzeczy 
niepotrzebne, zawalające tylkó miejsce, z którem i 
nie wie co zrobić. Otóż zamiast coby takie ruchomo
ści niszczyć, lepiej by je darować jakiem u zakładowi. 
I  tak np. teraz urządzony jest Przytułek dla wycho
dzących ze szpitali. Potrzeba do restauracji desek, 
wapna, cegieł, gwoździ do urządzenia, łóżek żelaz
nych lub tapczanów, desek, z których możnaby tap 
czany urządzić, stołków, stołów, zamków, noży, wi- 
delcy, łyżek i innych domowych sprzętów. Kto więc 
takie rzeczy ma, a nie wie co z niemi zrobić, lepiej 
aby Przytułkowi ofiarował, a tern oszczędziłby ko
sztów na urządzenie mieszkania.

=  Na urządzenie Przytułków dla biednych wy
chodzących ze szpitali ofiarowali p. Mieczysław 
Epstein rs. 100, p- W iktor Rakowiecki rs. 25.

— W zeszłą środę, w cyrkule Powązkowskim, Josek 
Dukat, lOcio-letni chłopiec, przejeżdżając przez ulicę 
Smoczą na wozie próżnym , wypadkowo spadł z ta 
kowego i zadniem kołem przejechanym został nie
szkodliwie przez krzyż. Chłopca odesłano na kurację 
do rodziców.

— W dniu onegdajszym, w cyrkule Wolskim, pod
niesionym został przez policję, Fabijan Sobotka, lokaj, 
silnie pijany z raną na twarzy, widocznie zpowodo-



waną upadkiem ua bruk. Sobotkę odesłano do szpi
tala Śgo Ducha. (Gaz: Polic:)

D o z ó r  B ó żn ic? ,y  O k r ę g ó w  W a r s z a w s k i c h , —  p o d a j e  d o  
w ia d o m o ś c i ,  i i  w  d ą g u  m i e s i ą c a  S ty c z n ia  r. b.  w p ł y n ę ł o  do  
kaBSy D o z o r u  B ó ż n i c z e g o  A. t y t u ł e m  o f i a r  d o b r o w o l n y c h ,  od  
ł ’ P : S ś - r ó w  M o j ż e s z a  E a d d m a n a  rs .  8 0 0 ,  S u c h e r a  T e n n e n -  
b a u m a  k o p :  3 5 , A .  R o z e n f e l d a  r s .  9 , I .  H a n t o w e r a  rs .  1 
k o p .  3 1 , H .  D  B o r n s t e i u a  k o p .  9 , A b r a m a  H i r t s i l b e r  rs .  
12 , M. J. F e r s t a  k o p  4], B  F i n k e n t h a l a  k o p .  21,  E l i a s z a  
G c s u n d h e i t  k o p .  4 1 , D .  F .  H e d r i k a  k o p .  21,  K .  L e s s e l r o t a  
k o p .  9,  H .  G r e f f a  r s  6 , D .  S k a r a s e w i c z a  rs .  2 ,  M. K o r n -  
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C u k i e r w a h r a  rś .  5 0 , F i s z l a  L e w e n f i s z a  r s  6, L e s s e r a  L e w y  
r j .  53 k<>p, 7 6 , M o s z k a  W e i m t e i n a  k o p .  9 , L i b e r a  K o r n -  
g o ld a  rs .  10, L .  M e n d e l s o h n a  kop .  21, i A. K l u g e r a  k o p .  9, 
B. z e  s k a r b o n  p r z y  u c z t a c h  w e s e l n y c h  i i n n y c h  u r o c z y s t o ś 
c i a c h  k u r s u j ą c y c h  z a  p o ś r e d n i c t w e m  u p r o s z o n y c h :  p p :  J a k u 
b a  H a n t o w e r a  r s .  49  k o p .  5 0 , Gabriela P e r l ą  r s .  23 k o p .  
jlB1/ a, II. A l b e k a  rs .  3 k o p  1 0 ' / 2 M K r o n e n t h a l a  r s  4 
k o p .  45,  M. J. M e n d e l s o h n a  rs .  3 k o p .  21. O g ó łe m  w p ły 
n ę ł o  r s .  1094  k o p .  S3, p r ó c z  i n n y c h  s t a ł y c h  o f i a r  i s k ł a d e k  
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w y ż s z y c h  o f i a r ,  j a k o  t e ż  z i n n y c h  f u n d u s z ó w ,  p o d ł u g  z lo ż o  
nyę-h M a g i s t r a t o w i  w y k a z ó w :  A .  b i e d n y m  p o d u p a d ł y m  0- 
s ó b  67 rs .  65  k p .  9,6, 18  b i e d n y m  c h c r y m  o s ó b  37  r s .  2 9  
k > p .  10, C  b i e d n y m  p o ło ż n i c o m  3 8 , rs .  38  k o p .  50 ,  D .  
b i e d n y m  m a m k o m  o s o b ie  1 rs .  1 k o p .  20. R i z e m  o s ó b  143,  
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-+; W poniedziałek d. 7 marca, o godzinie 10 ej ra-

i^ah.^PAai^i.19 ^  smu*:n?! rocznicę śmierci ś. p. Ja- 
kóba rodlicha, b. kom isarza Administracyjnego i oby
watela m. Warszawy, człongi War. Tow. Dobr., od
prawioną zostanie za duszę jego, oraz syna jego Jana 
żałobna wotywa w kościele S-go Aleksandra, na którą 
pozostała wdowa zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Zna
jomych. - 1641-

-f Za spokój duszy ś. p. Kazimiery Rajzacher, zmar
łej  ̂ w dniu 27 lutego r. b., odbywać się będzie nabo
żeństwo żałobne, w kościele Archikątedraluym Śgo Ja
na, w dniu 7 Marca r. b., to jest w poniedziałek, o go
dzinie lOej zrana, na które pozostały mąż, zaprasza 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych. — 1640 —
: -f W poniedziałek dnia 7 marca, o godzinie lOej 
rauo w kościele Opieki Śgo Józefa (na przeciw Kró
lewskiej ulicy), odbędzie się żałobne nabożeństwo za 
duszę ś. p. Róży z Zaleskich Cichońskiej, na które po
zostałe córki zapraszają Krewnych, Znajomych i Przy
jaciół. —1650—

-f W dniu 7 marca t. j. w przyszły poniedziałek, 
jako w bolesną rocznicę śmierci ś. p. Józefa Kleyne, 
b. kassjera głównego Banku Polskiego, w kościele Św. 
Antoniego, przy ulicy Senatorskiej, o godz. 9-ej, od
będzie się nabożeństwo żałobne za duszę jego, na 
które pozostała żona zaprasza Krewnych, Przyjaciół, 
Znajomych i Kolegów zmarłego. _ i 654—

W dniu 7-m marca o godzinie 9-tej zrana., jako 
w rocznicę imienin, odprawione zostanie za spokój 
duszy ś. p. Tomasza Krukowskiego, żałobne nabożeń
stwo w kościele Narodzenia Najświętszej Marji Panny 
ha Lesznie, na które pozostała żona wraz z synem, 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych zaprasza.

— 1656 -
t  W poniedziałek dnia 7-go b. m., jako w pier

wszą rocznicę zgonu ś. p. Cecylji z Kosseckich Lubo- 
Wldzkiej, odbędzie się żałobne nabożeństwo ,w koście
le b-go Józefa Oblubieńca na Krakowskiem Przed

mieściu, o godzinie 11-tej zrana, na które familja, 
Krewnych, Przyjaciół i Znajomych zaprasza.

— 1620 —
-f W ośmnastą rocznicę zgonu ś. p. Ludwika Le

w ick iego, Mecenasa, odbędzie się za duszę obojga 
małżonków Lewickich wotywa żałobna, w dniu 7-mym 
marca, to jest w poniedziałek, o godzinie 10-tej, w ko
ściele Ś-go Krzyża; na którą pozostali synowie, cór
ka i wnuki zapraszają. —1647—

-P  Wczoraj, to jest 4-go b. m. o godzinie 4-tej po 
południu, opatrzony SŚ. Sakramentami, po ciężkiej 
chorobie, zakończył życie ś. p. Ma,inert Trabsza, Do
ktor Medycyny, w wieku łat 43, osierociwszy żonę i 
siedmioro drobnych dzieci. Pogrążona w ciężkim 
smutku żona, zaprasza Krewnych, Kolegów i Przyja
ciół zmarłego, na wyprowadzenie zwłok z dolnego 
kościoła Ś-go Krzyża w poniedziałek, to jest d. 7-go 
b. m. o godzinie 5-tej po południu na cmentarz po
wązkowski. — 1657 —

-f Ś. p. Franciszek Kamiński, lat 47, b. Major 
W. C. Rossyjskich, kawaler wielu orderów, po kil- 
koletuiej ciężkiej chorobie, opatrzony Najświętszemi 
Sakramentami, w dniu 4-tym b. m., przeniósł się do 
wieczności. Pozostałe siostry wraz z szwagrem, za
praszają Krewnych i Przyjaciół na wyprowadzenie 
zwłok w dniu 6 marca to jest w niedzielę o godzinie 
4-tej po południu, z kościoła Przemienienia Pańskie
go przy ulicy Miodowej. — 1628—

-f W dniu 4 b. m. i r. przeniosła się do wiecznoś
ci Katarzyna Górnicka, w wieku lat 60. Pozostała fa
milja zaprasza Przyjacół i Znajomych na pogrzeb ma
jący się odbyć jutro t. j. w niedzielę 6 marca o godzi
nie 4 po południu z kościoła Ś-tej Anny na Krakow
skiem Przedmieściu na cmentarz powązkowski. Nabo
żeństwo zaś żałobne za duszę nieboszczki odprawi 
się w poniedziałek 7-go b. m. o godzinie 10 ej rauo 
w tymże kościele. — 1658—

-j- Józef N ow akow ski, Emeryt b. Urzędnik b. 
Kommissji Skarbu, obecnie Członek Archi Konfrater- 
nji Literackiej, przeżywszy lat 70, po krótkiej choro
bie w dniu 3-cim b. m,, życie zakończył. Pozostałe 
córki wraz z zięciem, zapraszają Kolegów i Znajo
mych zmarłego na exportację zwłok z kościoła Śgo 
Antoniego w dniu 6 b. m., o godzinie 2-giej oraz ua 
wotywę żałobną w tymże kościele w dniu 8, o godzi
nie 10-tej odbyć się mającą. — 1630—

— Wczoraj o godzinie 3ciej po południu odbyła 
się exportacja zwłok p. Samuela Beniamina Elsnera 
z domu własnego przy ulicy Nowo-Senatorskiej. 
Exportowal Superintendent kościoła ewangelicko- 
reformowanego, JX. Spleszyński. Już na pół godzi
ny przed exportacją zebrały się tłumy znajomych 
i przyjaciół nieboszczyka, które zaległy całą  szero
kość ulicy. Przy zwłokach umieszczonych w trumnie 
otoczonej kwiatami w sali wybitej kirem w obec ze
branej rodziny, JX. Superintendent odmówił modli
twę za nieboszczyka. Po złożeniu zwłok na kara
wanie za trumną postępowali dwaj synowie i dwaj 
zięciowie z wnukami. Pogoda sprzyjała, a pomimo 
roztopów i niewygodnej drogi długi orszak postępo
wał za trumną a i na samym cmentarzu, ewangelicko- 
reformowanym nad grobem , JX. Spleszyński prze
mówił treściwie skreśliwszy cnoty i pożyteczne ży
cie w pracy i dla dobra bliźnich spędzone. Małżon
ka z powodu słabości nie mogła oddać ostatniej 
przysługi mężowi, Zwłoki pochowane zostały tym--



czasowo w katakumbach, następnie przeniesione zo
staną do mającego się wybudować grobu familij
nego.

^  We W torek d. 1 marca, pobłogosławionym zo
stał związek małżeński w Berlinie, w kościele „Neue 
Kirche Gendarmen M arkt“, przez pastora Sidow, mię
dzy p. Edwardcm-Adolfem Strassburger’em, professo- 
rem  uniwersytetu i dyrektorem ogrodu botanicznego 
w Jena, a panną Aleksandrą Wertheim’ówną, córką 
bankiera tutejszego, p. Juljusza W ertheim, w obec 
licznie zgromadzonych krewnych i przyjaciół obojga 
państwa młodych; następnie zaproszeni goście udali 
się do wspaniałych salonów hotelu „de Rome“, gdzie 
gościnnie przyjmowani przez rodziców panny młodej, 
wznosili toasty za pomyślność państwa młodych, przy
byli krewni z różnych stron.

  -■ 0 0 0 0 ^ 0 0 0 - 0  —

X  Dnia 11 stycznia, wieczorem po nabożeństwie, 
wybuchł pożar w nowej synagodze Berlińskiej. Omało 
cały gmach nie s ta ł się pastwą płomieni. Mróz był 
wielki, piec od ogrzewania ru r pękł i płomienie wybu
chły wewnątrz nawy. Kilkanaście ławek zajęło się, 
szyby pękały w oknach, ogień wił się po ścianach. 
S traż ogniowa ocaliła gmach od zniszczenia. Szkody 
ocenione są na kilkadzjesiąt tysięcy talarów.

Ostatnie Wiadomości Polityczne.
Najbliższe posiedzenie senatu francuzkiego poświę- 

conem być ma rozbiorowi wniosku do scnatusconsultu, 
znoszącego ten § konstytucji, który powierza wybór 
merów władzy wykonawczej, dozwalając jej szukać ich 
po za obrębem rad municypalnych. Zniesienie tego § 
wprowadzi kwestję obioru merów na drogę zwykłego 
prawodawstwa. Niewiadomo tylko, jaki obrót nadadzą 
tej kwestji: rząd i Ciało Prawodawcze, gdyż do poro
zumienia się jeszcze pod tym względem nie przyszło, 
a choć wielu mówców proponowało rozmaite sposoby 
obioru merów, żaden jeszcze stanowczego uznania 
nie pozyskał.

W Portagalji tworzą się obecnie w Oporto i w in 
nych miastach komitety wyborcze, co jest rzeczą b ar
dzo natu ra lną , gdyż z powodu rozwiązania Izb, na
stąpią nowe wybory. Rząd niewiele zwraca uwagi na 
tę agitację, nienoszącą na sobie żadnych cech anor
malnych, i zajmuje się prawie wyłącznie kwestją fi
nansową, jak  nateraz, najważniejszą dla Portugalji.

Krążą po Wiedniu pogłoski, że jenera ł Lam arinora 
zajmie miejsce margrabiego Pepoli, dotychczasowego 
ambassadora włoskiego przy dworze cesarza F ran 
ciszka Józefa,, ale rząd austrjacki jeszcze do tej chwili 
żadnej urzędowej wiadomości pod tym względem nie 
otrzymał.

H r. Bismarck widocznie utracił wiele ze swojego 
wpływu na parlam ent Północno-Niemieckiego Związku.
Na ostatnicm posiedzeniu tego zgromadzenia poniósł 
nową porażkę; przy rozbiorze poprawki dotyczącej 
zniesienia kary śmierci, hr. Bismarck długo i energicz
nie przemawiał za jej utrzym aniem , którego ko
nieczność wykazał już był poprzednio jego towarzysz 
Leonhardt. Kanclerz oświadczył, że zniesienie kary 
śmierci utrudni przeprowadzenie nowego kodeksu k ar
nego przez radę związkową, reprezentującą rozmaite 
rządy, i dodał, że Prussy w obec tej rady użyją całego 
swojego wpływu i wszystkich służących im głosów,

przeciwko postanowieniu Parlam entu. Mimo całą 
wszakże jego wymowę, zgromadzenie związkowe po
stanowiło 118 głosami przeciwko 81, że kara  śmierci 
w Związku Niemieckim zuosi się.

Ktokolwiek utrzymuje, że tra k ta t pragski jest prze
ciwnym odbudowaniu kiedybądźkolwie/c jedności nie
mieckiej, myli się. T rak tat ten wskazuje wprawdzie 
Prussom, jako kres ostateczny linję Menu, a le  nie 
wzbrania, ani też wzbronić nie może, iżby państwa 
południowych Niemiec nie przekroczyły tej zagrody, 
i nie zaniosły żądania dobrowolnego o dopuszczenie 
ich do Północno Niemieckiego Związku, który wtedy 
nabrałby charakteru i rozmiarów nowej „Rzeszy Nie
mieckiej. “

Czesi obrali burm istrzem  m. P rag i p. D ittricha i 
jest nadzieja, że chociaż ten wybór uzyska sankcję ce
sarską.

Donoszą z W iednia, że poseł bawarski przy dworze 
austrjackim, hr. Bray przyjął ofiarowane sobie stano
wisko prezesa rady ministrów w miejsce ks. Hohenlo- 
he, który pojedzie reprezentować Bawarję jako „na
stępca swojego następcy “.

Rząd Wielkiego księztwa Badeńskiego nakazał ry 
chłe rozpoczęcie prac około warowni Rastadtu, uzna
nych przez kommissję twierdz związkowych za ko
nieczne i niecierpiące zwłoki. Dotychczasowe mury 
zostaną opancerzowane, a obecne uzbrojenie artylle- 
ryjskie zastąpione zostanie innem, to jest działami 
silnego wagoiniaru, według pruskich wzorów.

Zniecierpliwiony anarchją, jaka zaczęła być sta 
nem normalnym Irlandji, rząd angielski ma zamiar 
chwycić się nadzwyczajnych środków dla przywróce
nia porządku. P. Gladstone otwarcie to wyznał na po
siedzeniu Izby Niższej, w skutek zapytania stawione
go mu przez lorda Jo h n a  Mannors. Ostatecznym po
wodem do tego postanowienia są bez wszelkiej wąt
pliwości świeże wypadki przy wyborach w W aterford 
i surowe upomnienia gazet angielskich użalających 
się na to, iż rząd patrzy pobłażliwie przez palce na 
nadużycia tego rodzaju.

Zajmującą wiadomość otrzymujemy z Bukaresztu. 
Izba potwierdziła wybór dokonany w okręgu Mehe- 
diucz, nadający wygnanemu księciu Kuzie godność 
deputowanego i powołała go do zajęcia tego stano
wiska. Rola wszelako, jakąby ex-książę w tern zgro
madzeniu odgrywał, jest tak dalece śmieszną, że wąt
pimy, czy książę zechce się zgodzić na jej przyjęcie.

Prezydent Stanów Zjednoczonych, jenerał Grant 
oświadczył swe współczucie kubańczykom, ale jak  na 
teraz stanowczo nie ma zamiaru interweniowania. 
Hiszpanie rozwijają wszystkie swoje siły, ażeby zgnieść 
powstanie na miazgę. Jenera ł Goyeueche idzie prze
ciwko rokoszanom.

W d. 13 lutego Santa Anna otrzym ał rozkaz opusz
czenia Ha wanny na pierwszym odpływąjącym okręcie. 
Sekretarz stanu Seward opuścił ją  d. 16, udając się 
do Baltimore.

W Meksyku powstanie rozszerza się. Wiadomości 
nadeszłe przez W enezuelę, zwiastują korzyści odnie
sione przez powstańców,którzy zdobywają miasta jedno 
po drugiem. Podobneż szczęście służy powstańcom 
w Gwatemali, gdzie dowodzi nimi jenerał Cruz.

(T. W. B. Jour. des Dób., Koln Ztg, Nordd. Allg. 
Ztg, L a Libertć, La France, Kreutz-Ztg, Weser Ztg. 
Indćp. Belge, Le Nord, Le Constitutiouuel, Le Gąulois.)



C O  T O  K A  CilVKACn?

Wysławszy syna na naukę prawa, do Paryża, pe
wien poczciwy prowincjonalista przybył niespodzianie 
odwiedzić go.

Synalek czynił papie honory miejscowości: oprowa
dzał go po tym czarodziejskim, nowoczesnym Babilo
nie.

Razu jednego zwraca uwagę ojca wielki budynek.
— A to co?
— To!... dalibóg nie wiem, ale zapytajmy odźwier

nego... Hej! panie odźwierny, co to za gmach?
— To... Szkoła Prawa.

W  $  \  l»  Z  I  E .

Świadek. Tak obwiniony, jak obwiniona, których
Jestem sąsiadem, prowadzili się bardzo przyzwoicie....

Sędzia. Czy to małżonkowie?
Świadek. O tern nie wiem, ale żyją tak, jak gdyby 

byli małżonkami.
Sędzia. Z czego wnosisz pan, że żyją „tak jak gdy- 

by byli małżonkami?
Świadek. Bab!... biją się od rana do wieczora...

Redaktor, W. Szymanowski.

— Choroby syfilityczne i gardlane, leczy specjalnie 
Dr. Ko im, ulica Królewska Nr 1062 (nowy 39), na 
parterze w oficynie lewej. Chorych przyjmuje od 8-ej 
do 10 rano, i od 3-ej do 6-ej po południu.

(3—0) — 1277—
— Zakład leczenia ścisnionem powietrzem Dra 

Wincentego Brodowskiego, ulica Wiejska Nr 1734 
(nowy 16), przyjmuje chorych codziennie od godziny 
9-tej do 3-ciei po południu i od 5-tej do 7-mej wieczo
rem cierpiących na suchoty, astmę, chroniczne katary, 
krtani, oskrzeli, ogólne osłabienie, nerwowe cierpienia 
i głuchotę. (5—0) —935—

— Instytut gimnastyczny Stanisława Majewskiego 
na Sewerynowie, przyjmuje na gimnastykę leczniczą 
(szwedzką) chorych dotkniętych cierpieniem chronicz- 
nem i nieforemnością budowy organizmu a mianowi
cie: skrzywienie kręgosłupa w 1-szyrn i 2-gim stopniu. 
Bekrje gimnastyki hygienicznej i szermierstwa (fecli- 
tunków) mają miejsce w towarzystwie zbiorowem 
i prywatnie. Osobom, dla,których uczęszczanie jest nie
możliwe, gimnastyka lecznicza zastosowywa się w ich 
mieszkaniu. (2—6)—1484—

— Porozumiawszy się z p. Józefem Grabowskim, 
kupcem w Petrokowie, w sklepie tegoż, obok istnie
jącej już sprzedaży detalicznej, herbaty mojej firmy, 
z dniem dzisiejszym otwieram sprzedaż hurtową.

Panowie kupcy zatem, w Petrokowie i bliższych 
°kolicach tego miasta zamieszkali, nadal z zamówie
niami swojemi na herbatę mojoj firmy, z interessu 
własnego, zechcą się zgłaszać do sklepu p. J. Grabow
skiego, gdzie takową obsłużeni będą znpełnie w tych
że samych gatunkach i na tąkichże samych warun
kach jak w składzie moim w Warszawie przy ulicy 
diodowej, Nro 496.

Warszawa, dnia 14 (28) lutego 1870 roku.
(2—4) — 1473 -  Piotr Orłów.

— Wkrótce wyjdzie z druku 3cia i ostatnia część 
dzieła: O przeprowadzeniu odosobnienia to zakładach

icięziennych, przez A. Moldenhawera. O okazaniu się 
tego ważnego dzieła, donieść nie omieszkamy 

—1626—

Instytut leczniczy prywatny
*!Srt elmryrll ajlilU y^i.ych 1 gkdrnyeh, 

Drów J P O D O W S K I E C O  i H A D Ł E R A ,  
ulien fflokotowcihii, \ r  1671,

p r z y j m u j e  c h o r y c h  z t i k  z w a n e m i  c h o r o b a m i  s e k r e t n e m i ,  
j a k o t e ż  d o t k n i ę t y c h  c i e r p i e n i a m i  s k ó r y ,  j a k  : l i s z a j e m ,  ś w i e r z 
bił, w y p r y s k i e m ,  i t .  p .  O p ł a t a  z a  u t r z y m a n i e ,  l e c z e n ie ,  k ą 
p ie le ,  e tc . ,  w y n o s i  n a  d o b ę  o d  R s .  l K o p .  5 0  d o  R s .  s  o d  o s o b y .

Amliulatorjnm Zakładowe, w k t ó r e m  c h o r z y  
p r z y c h o d n i  z m i a s t a ,  o t r z y m u j ą  p U m o c  l e k a r s k ą ,  o d b y w a  s ię  
c o d z i e n n i e  d o  g o d z in y  l o e j  z  r a n a  i o d  4ej do  6e j  p o p o ł u 
d n i u ,  w  m i e s z k a n i u  D r a  K a d l e r a ,  p r z y  u l i c y  N o w o - S e n a t o r 
s k ie j ,  p o d  N r  6346.

T a m ż e  d o w i e d z i e ć  s ię  m o ż n a  o w a r u n k a c h  p r z y j ę c i a  d o  
Z a k ł a d u  —  5 1 a —  ( 1 0 — o) ( 1 3 6 2 4 )

M ia s to  Z a m b r ó w ,  p o ł o ż  n e  n a  t r a k c i e  ł ą c z ą c y m  Ł o m ż ę  
z  K o le j ą  W a r s z a w s k o  P e t e r s b u r s k ą ,  m a j ą c  d o b r ą  o k o l ic ę ,  
j e s t  p o z b a w i o n e  P o i n o e y  I j e l t n r s k l r j .  J e ż e l i b y  z a t e m  
k t ó r y  z P P .  D o k t o r ó w  w o l n o - p r a k t y k u j ą c y c l i ,  c h c i a ł  s ię  o s i e 
d l ić  w t a k o w e m ,  m i a ł b y  d o b r e  u t r z y m a n i e ,  bo  i w m ie ś c i e  
j e s t  A p t e k a ,  a  i n n e  m i a s t e c z k a  w k t ó r y c h  s ą  l e k a r z e  i a p t e k i ,  
o d l e g l e  s ą  o t r z y  i w ięce j  m il .  ( 2 — 3) — 1 4 4 4 ) —

~Dla cierpiących na zęby.
BEITfS'PA LANDAU,

w y k w a l i f i k o w a n y  i p r a k t y k u j ą c y  p r z e z  d ł u ż s z y  c z a s  w n a j 
z n a k o m i t s z y c h  k l i n i k a c h  l e c z n i c z o - d e n t y s t y c z n y c h ,  m a  h o n o r  
z a w i a d o m i ć  S z a n o w n ą  P u b l i c z n o ś ć ,  ż e  l e c z y  b ó l e  z ę b ó w  
w j a k  n a j k r ó t s z y m  c z a s ie ,  b e z  w y ję c i a  t a k o w y c h ;  j e ż e l i  z a ś  
o s t a t e c z n o ś ć  w y m a g a ,  by  u s u n ą ć  z ą b ,  w ó w c z a s  u s k u t e c z n i a  
t o  b e z  n a j m n i e j s z e g o  b ó l u  z a  p o m o c ą  a p a r a t u  n a  t e n  c  1 
z b u d o w a n e g o .  W s t a w i a n i e  s z t u c z n y c h  z ę b ó w  i p o d n i e b i e ń  i 
p lo m b o w a n i e ,  u s k u t e c z n i a  s i ę  n a j ś w i e ż s z ą  m e t o d ą  a m e r y 
k a ń s k ą .  A t e l i e r  z a ś  m o je  o p a t r z o n e  j e s t  w s z e l k i e m i  n a r z ę 
d z i a m i  i a p a r a t a m i ,  e g z y s t u j ą c e m i  n a  p o lu  d e n t y s t y c z n e i r ;  
I - e c z y  r a d y k a l n i e  f i s t u ł y  s z c z ę k  i c i e r p i e n i e  d z i ą s e ł .  
P r z y j m u j e  c h o r y c h  o d  g o d z i n y  9ą j  r a n o  d o  5e j  w ie c z o re m  
U l i c a  D ł u g a ,  N r  5 6 8 ,  w p r o s t  A r s e n a ł u .  ( 6 — 6) — 636  -

3°/0 T I  A  I H ł  Y 4 ' I 4 I  K  w y s t a w io n e  p; . 100 f r a n k ó w ,  
s p r z e d a j e  K a n t o r  W e k s l u

WŁADYSŁAW A e t C«mn
p r z y  u l ic y  S e n a t o r s k i e j ,  N r  468 ;9 .

C i ą g n i e n i e  I g o  K w i e t n i a  r .  b .
0  — ») — 1 6 3 4 -

0 Lekcjach Kroju Sukien Damskich.
G r u n t o w n i e  n a u c z y ć  s ię  m o ż n a  t y l k o  z a  p o m o c ą  f r a n -  

c u z k i e j  m e t o d y ,  k t ó r a  j e s t  d o k ł a d n i e j s z ą  o d  w s z y s t k i c h  i n 
n y c h ,  i k t ó r e j  z a s a d ę  s t a n o w i  o d p o w i e d n i a  l i n j a ,  a  n a d t o  
t r z e b a  u m i a ć  s z y ć  p o  k r a w i e c k u ,  bo  b e z  t e g o  S u k n i a ,  c h o ć 
b y  n a j l e p i e j  s k r o j o n a ,  n i e  b ę d z i e  d o b r ą .  O s o b y  i n t e r e s s o w a -  
n e  r a c z ą  s i ę  z g ło s i ć  d o  Z a k ł a d u  K r a w i e c k i e g o  D a m s k i e g o  
W o j n l c U i e j ,  p r z y  u l i c y  S t o - E r z y z k i e j  p o d  N r e m  1 3 4 5 , 
w d r u g i m  d o m u  o d  N o w e g o  Ś w i a t u ,  n a  l s z e m  p i ę t r z e  d o  
f r o n t u .  ( 6 — 6) —  728 —

D o  w y n a ję c i a  o d  W i e l k i e j - N o c y  r. b.,

Sklep narożny,
p r z y  ro g u  u l i c :  B e d n a r s k i e j  i S o w i e j ,  p o d  N r  12  (n o w y m ) ,  
o d  l a t  k i l k u n a s i u  z a j m o w a n y  n a  S k ł a d  m y d ł a ,  ś w iec  i n a f ty .  

W i a d o m o ś ć  u  W ł a ś c i c i e l k i  d o m u ,  n a  l s z e m  p i ę t r z e .
    (1— 3) — 1600  —

" M U S E U M  S C T l ' K  P I Ę K N Y C H ,  w  P a ł a c u  K a -  
B im ie r o w s k im ,  w  p a w i l o n i e  n a  l e w o ,  w e  C z w a r t k i  i N i e 
d z i e l o  b e z p ł a t n i e ,  o d  g o d z :  l o e j  r a n o  d o l e j  p o  p o ł u d n i u .



Skład Zegarków Genewskich
przy rogu ulic Królewskiej i Krakowskiego-Przed- 
mieścia, w narożnym domu Wgo Beyera, Nr 412a, 

M J. AUGUSTYNOWICZA, 
poleca SKegnry tak zwane Regulatory, w wiel
kim doborze, po cenach przystępnych, różnorodnych 

- fasonów i wielkości, w szafach, palisandrowych, o rze
chowych, mahoniowych, jesionowych, dębowych, etc.

(5 —  0 ) — 675  —

B L K i Y
codziennnie, w Składzie Win i Delikatessów 

A. B 0 #C U E T, 
w Gmachu Teatralnym.

( 5 - 5 )  —1492—

S T 0 K F 1 S Z  N O R Y E G S K I
świeży, m ato solony,

gotowy każdej chwili do użycia, otrzymał Skład
A N T . S T Ę P K O W S K IE G O ,

i takowy poleca po cenie umiarkowanej.
(3 — 3) — 1551 —

PIOTR ŚLIŻYŃ’SKI, 
Nauczyciel Tańców Salonowych,

podaje do wiadomości, że będzie udzielał Lekcje 
Tańców, ciągle bez przerwy, tak u siebie w domu, 

jako też po domach prywatnych i pensjach; przytem nadmie
nia, że wyucza cciu Tańców najpotrzebniejszych w 20stu 
kilku lekcjach, Osoby, które wcale się nie uczyły i nigdy nie 
tańczyły; za dobre wyuczenie Nauczyciel zaręcza. Mieszka 
na Starem-Mieście, róg ulicy Jezuickiej, Nr 69, na iszem 
piętrze od frontu. (1 — 11 — 662 —

TEATR WIELKI.
Dziś: PIĘKNA HELENA
Julro: FLICK 1 FLOCK

TEATR KOZ9IA1TOSCI.
Dziś: PANNA MĘŻATKA — CZUŁA STRU

NA.
Jutro: RYŁO TO POD W AG RAM -  ZRZĘ- 

DNOŚĆ t PRZEKORA-R W A  WESELA.
W ystawa K rajow a Zachęty Sztuk P ię 

knych, codziennie w H otelu Europejskim .

A L K A Z A R
przy ulicy Królewskiej, w domu W W. Grodzickich.

W każdą Niedzielę, W torek, Środę i Sobotę,
Przedstawienie Truppy T eatru Izraelskiego w-języku nie
mieckim. Początek o godzinie 8ej. (14—0) — 1208  —

Jutro, w Sali Resursy Obywatelskiej, danym będzi.i 
KONCERT O rkiestry W arszaw skiej , pod 
dyrekcją Lewandowskiego iK uhnego — Program: 
Część I sza: i. „Książę Barjatyński,11 marsz, Straussa.
2. „Echo piekła,“  walc, Straussa 3. „Głos z wieży,“ Kel-
lerbęlla, solo na waltorni, w>kona P. Week. 4. „Les Fau-
vettes,“  polka, Bousquetta, solo na dwa ileciki. Część II ga:
5 . Uwertura „Ruy Bias,11 Mendelssohna. 6. „W arszawski 
B alet,“ kadrylle, Lewandowskiego. 7.Arja ze„S tabat-M ater,“ 
Rossiniego. 8. „Chaos muzyczny,*1 potpourri, Lewan 
dowskiego. Część JH -cia: 9. Polonez, Hamms, solo na obo
ju  i klarynecie, wykonają PP:Kiinig i Sobolewski, lo. „Wspo- 
inuienie Kazimierzy,“ mazur, Lewandowskiego. 11. Uwertu
ra  z op. „Zam pa,11 Herolda. 12. Galop, Gungla. Początek 
o godzinie 4 ' / , .— Cena wejścia Kop. 2 0 .— Jeszcze
tylko 4 Koncerty. (1 — 1) — 1653 —

— PROGRAM KONCERTU na dochód Józe
fa  gzablińsklego, odbyć się mającego w dniu ju trze j
szym, w Salach Redutowych, o godzinie i-ej z południa.

Część I-sza. 1. Uwertura z opery „Flibustjery,“ Ignacy 
Fran. Dobrzyński, wykona Orkiestra Teatru W ielkie
go. 2. „Grande Polonaise brillante, precćdee d’un Andan tć 
spianato, Chopin, wykona na fortepjanie, z towarzyszeniem 
orkiestry Pani Hajberger. 3 Romans z op. „LucreziaB crgia,11 
Donizetti, odśpiewa Pani Dowiakowska. 4. Fantazja na 
skrzypce, Beriot, edegra z towarzyszeniem fortepjanu Staś 
Barcewicz. 5 o) Romans z op. „Cyganka,“ Balfe, i b) Ro
mans ,, W yznanie,“ Kratzer,odśpiewa P Filleborn. CzęśćII ga: 
c. Symfonja C mol, J. Anger, wykona orkiestra- 7. „M&r- 
gueritte ,11 F . Schubert, odśpiewa Pani Dowiakowska. 8. De
klamacja „Pogadanka,11 Ujejskiego, Pani Helena Modrze
jewska. 9. a) „Berceuse,11 Chopin, i b) „W alc koncertowy,11
I. F . Dobrzyński, odegra Pani Hajberger. 10. Polonez z op. 
„H rabina,11 Moniuszko, wykona P. Szabliński. — Orkiestrą 
dyrygować będą PP: Quatrini i Miinchheimer. — Na forte
pjanie . towarzyszyć będą PP: K ratzer i Aleks. Jarecki.— 
Fortepjan pochodzi z fabryki PP: Krall i Sejdler.

T E A T R  MA&IOZIY.
Ulica Miodowa, Nr 4 90 7 1 .

Codziennie o godz. 7V, wieczorem
Fizyka, Magja, Magne

tyzm i Wróżba,
przez Professora

Levieux C-alcuclict.
W  Niedzielę, 

dnia 6go Marea,
Ostatnie 

Przedstawienie.
(3—3) — 1529 —

K U R S  G IE Ł D Y  W A R S Z A W S K IE J .
Dnia 21 Lutego (5 Marca) 1870 r.

M o n e ty  1 P a p ie r y .
Półimperjały Ros. — k. — rs. G k. 72 
Dukaty Hollen. rs. — k. — rs. 3 k. 85 
Obligi skarbowe 100 rs„ (oprócz kup.) 
Listy Zast. 3 okresu, I , s. za rs. 100 
Listy Zast. 3 okresu, II s. z srs. 100 
Obligi Towarzystwa Kred. Ziemskiego 
Listy likwidacyjuo za rsr. 1 0 0 . . . . . .
Bilety Banku Cesarstwa z r. i 8 6 0 . . .  
Nowa Ros. pożyczka prem . z r. 1 8 6 4 .

z r. 1866.
Akcje Drogi żel W ar.-W ied. za sztukę 
Akcje Drogi żel. W arsz.-Bydgoskiej. 
Akcje Głów. Tow. Ross. Dróg ż e l..  
Akcje Drogi żel. W arsz.-Tores o l . . 
Obligacje kolei żelaznej Terespohkiej
Akcje Kolei Żel. Fabr. L ódz.............
%  Listy zastawne rossyjskie.............

Żądano |  Płacono

B e r t

KuDie i k o p . ar.
— — 88 75
94 70 94 37
94 20 93 81
___ — — —
76 56 76 36
— — — —

157 50 ___ —

158 50 — —
70 50 69 50
75 - 73 30
— — — —
— - 116 —
— — — —
— — — —
— — — —

rs. — kop. 80  . 
4/ P.
k. 60  ra. 1 20  k. 45

t , o n u y n  a  i u .  1 i u u i  ai>. co- f  u « .
J ' a r y z .  Weksel 2 m. za 300 fr. rs , 98 k. 40 rs. — k. — 
Wiedeń.  Wek 2 m. za 150 w. a. rs. 98 k. 85 rs — k. —

Ceny Targowe W arszawskie.—D. 3-go Marca 
płacono za korzec pszenicy od rs. 5 kop. 17 do rs. 6 kop. 
22’/,; żyta odrs. 3 kop. 67'/j do rs. 3 kop. 70; jęczmienia4-ro 
i dwurzędowego, od rs. 2 kop. 77,/2 d o rs . 3 kop. 15; Owsa 
od rs. 1 kop. 75 do rs. 2 kop. 8 0 ; Kartofli od rs. — kop, 
90 do rs. l kop. —.

O k o w ity  płacono dnia 4-go marca zA wiadro od rs. 3 
kop. 73 do rs. 3 kop. 772/3; za garniec od rs . l kop, 21 '/2 do 
rs 1 kop- 2 3 .

W  D rukarni K urjera Warszawskiego — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.

DWA DODATKI.



1-szy BODATEK do KER JERA WARSZAWSKIEGO Nr 50.
Sobota. — Dnia 21 Lutego (5 Marca). — Rok 1870.

KSIĘGAMI &. SEMEWALDA, przy ulicy Miodowej Kr 481 (4)
'W'-'STID.AJSnE “W"

K sią żk i:
Nowy komenjusz czyli pierwiastki konwersa- 

cjipola kiep francużkiej i niemieckiej, obejmujące:
1. Zupełny zbiór wyrazów i wyrażeń najużywań- 

I szych w stosunkach towarzyskich. 2. Wzory 
potocznej konwersacji. 3. Grammatyczne począt
ki trzech wymienionych języków. Wydenie VI-te 
wydane i poprawione przez L. Lamberta i J. C. 
Marona in 16 o, kop. 75.

Ogrodnictwo powszechne, czyli nauka zakłada
nia ogrodów, uprawy roślin użytecznych, a 
w szczególności pielęgnowania roślin warzyw
nych, kwiatów i  drzew owocowych z  zastosowa
niem do potrzeb kraju, napisana przez Michała 
Czepińskiego, wydanie III-cie, wielu drzewory
tami ozdobione w 3 tomach, przejrzał i pomno
żył Karol Langie, 3 tomy in 8-vo, rs. 4.

Ojcze nasz dziewięć kazań przez Ks. Leopolda 
Otto. Wydanie 11-gie poprawione i pomnożone 
kilkoma innemi kazaniami przygodnemi, in 8-0 
kopiejek 60.

Nuty na fortepjan:
Burgmuller. Potpourri z  Pięknej Heleny k. 60.
Hertz (T.) Rendez-vouz, Polka, kop. 2 2 l/2.
Jelski (A.) Mazur na fortepjan na 4 ręce, ko

piejek 221/2.
Lewandowski. Wspomnienie Radziejowic, Ma

zur, kop. 2 2 1/i .
Jelski (A.) Dzwonek polka na 4 ręce, kop. 15.
Wielhorski (hr. Józef). Szósty Nokturn, op. 36 

kop. 37%.
Zarzycki (A.) Dwa mazurki salonowe, op. 12 

kop. 60.

R O K U  1 8 6 0 .
Nuty do śpiewu:

Abt (F.) Noc, kop. 30. 
Arditi (L ) L’Estasi. Valse, kop. 45. 
Barbieri. El Negrito, Murzynka, kop. 30. 
Bellini. Lunatyczka „Ach przebacz“ kop. 37%. 
Campana (F.) „Mój świat gdzie ty,“ kop. 30.

„ Oddalony, kop. 30.
„ Romans „Ja tobą tylko żyję?  ko

piejek 30.
Canzoietta NN. „ Ty którą kocham tyle? k. 30. 
Donizetti. Maria di Rohan. „Straszny głęboki? 

kopiejek 2 %.
Eckert (K.) Stokrotka,kop, 15.
Grossman (L.) Valse favorite de Jean Strauss, 

arrangee pour le chant, kop. 60.
Guadanini. Elegja. Modlitwa, kop. 30.
Lortziig. Burmistrz z Saardam „Gdy byłem 

dziecięciem? kop. 22%.
Lust (C.) Powrót, kop. 22%.
Mariani. U ora fatale „Ostatnia godzina? k.30. 
Mercadante (S.) Narzeczona rybaka, kop, 30. 
Meyerbeer- Afrykanka. „O ma Selica, k. 37 V2. 
Pergolese (G- B.) Nina, kop. 15.
Scarlatti (A.) Niezbłagana, kop. 22%. 
duattrini J. Douze Wocatises pour soprano au 

teuoue, rs. 1 kop. 50.
Thomas (A.) Hamlet. „Ballada OfeliiN k. 22%  
Ulrych (H.) Spocznij w śnie, kop. 15.

Pod prassą:
CaderskiegO. Fantazja z Pięknej Heleny. 
Krogulskiego (W ł.) Polonez. 
Yaccai. Metoda do śpiewu na sopran.

(1 0 -1 0 )  —9,110—

8
8
8

8

i
DONIESIENIA.

Magistrat Miasta Warszawy.
Podaje się do wiadomości powszechnej, że w dniu 12(24) 

M arca r. b., o godzinie 12ej w południe, odbędzie się w Sali 
Posiedzeń M agistratu, licy tacja in m inus przez opieezętow a- 
De dek laracje  n a : pobudowanie park n n u  m urowanego przy 
c® entarzu M ahom etańskim , po za rogatkam i Powązkow- 
skiemi położonym, od summy wykazem kosztow na rs. 1650 
Wyraźnie na  rub li tysiąc sześćset p ięćdziesiąt obliczonej, 
w w arunkach zamieszczonej i do niniejszej licytacij podanej.

Mający przeto zam iar ubiegania się o takow e przedsiębior
stwo, mogą złożyć w czasie i m iejscu wyżej oznaczonem , na 
r ?ce p. o. P rezyden ta  M iasta, opieczętowane deklaracje, nap i
sane podług wzoru niżej zamieszczonego, a w tych w yraźnie 
“ teram i, bez skrobania, popraw ek i przekreśleń, wypiszą 
ja k i odstępują p rocent od summy wykazem kosztów  objętej 
1 ? intejszej licytacji podanej.

N adto do dek laracji w inien być dołączony kw it E ąssy  
Głównej Ekonom icznej M iasta W arszawy, na  złożone w te j
ż e w a d ju m  w ilości R s. 165, ,i na  koszta  ogłoszenia R s io , 
k tó re  n ieutrzym ującem u się przy licytacji natychm iast zw ró
cone będą.

Inne warunki dotyczące w mowie będącej licy tac ji, są  
do przejrzen ia  w W ydziale A dm inistracyjnym , każdodziennie, 
wyjąwszy dni świątecznych.

Wzór <lo deklaracji.
W  skutek  ogłoszenia z dnia . . podaję n in iejszą deklarację, 

iż podejm uję się : pobudow ania park an u  murowanego przy 
Cm entarzu M ahom etańskim  po za  roga tką  Pow ązkowską 
położonym  za sum m ę anszlagową wynoszącą rs. 1650 (wypi
sać literam i) i odstępuje od takow ej procentów  NN. (wypi
sać lite ram i), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrze
żeniom  w w arunkach licytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w K assie Głównej Ekonom icznej M iasta 
W arszaw y wadjum w ilości R s. 165, i na  koszta ogłoszenia 
Rs. 10 , przy  niniejszem  załączam .

S tało moje zam ieszkanie w NN, pisałem  dnia NN.
(Podpisać w yraźnie im ie i nazwisko).

P . o. P rezydenta,
Jeneralnego  Sz tabu , Jenera ł-M ajo r W i t k o w s k i  

N aczelnik K ancellarji, Zdzitowieekł.
(1 -3 )  — 1582—(D. W )



Zarząd Drogi Żelaznej
W arszaw sk o  - T eresp o l sk lej,

podaje do wiadomości, że dla u łatw ienia przewozu n iek tó 
rych  przedmiotów, postanow ił do końca roku  bieżącego ob
niżyć opłaty  oznaczone tary fą  obowiązującą, za  przewóz 
przedm iotów  poniżej wymienionych.

II Od wołów bez względu na ilość sz tuk  przewożonych o 
15%  (piętnaście procent)

2) Od drzew a opałowego przewożonego z Siedlec do P ra 
gi o 6 %  (sześć procent).

3) Od drzewa opałowego przewożonego z odległości w ięk
szej ja k  werst 100 (sto) o 25%  (dwadzieścia pięć procent).

4) Od drzewa budulcowego, przewożonego w k ierunku  od 
P rag i do T erespola  w ilości pudów 5 0 ,0 0 0  (p ięćdziesiąt tysię 
cy) lub więcej, o 20% (dwadzieścia procent).

5) Od m achin i wyrobów żelaznych, przewożonych z W ar- 
syawy do Terespola w ilości pudów 5 0 ,0 0 0  (pięćdziesiąt ty 
sięcy) lub więcej, o 20%  (dw adzieścia procent).

6 1 Od cegły przewożonej w ilości pudów 50,000 'p ięćdzie- 
ś ią t ty si cy) lub więcej o 20%  (dwadzieścia procent).

7) Od kam ieni granitowych polnych przewożonych w ilości 
pudów 50,000  (pięćdziesiąt tysięcy) lud więcej o 20%  (dw a
dzieścia procent).

U stępstw a powyższe nie d rty czą  op łaty  rogatkow ego od 
przedm iotów  przowożonych do Pragi, k tó ra  na  zasadach do
tychczasow ych stosownie do obowiązującej Taryffy i nadal 
pob ieraną  będzie.

Od przedm iotów  wymienionych powyżej pod liczbam i 1, 
2 i 3 ustąpiony procent potrąconym  będzie zoraz przy pobo
rze  opłaty ; od wszystkich zaś innych, zwróconym zostanie 
dopiero po przewiezieniu pudów 50,000 (piędziesiąt tysięcy) 
lu b  więcej, na zasadzie złożonego przez interessow anych 
zczegółowego wykazu, popartego listam i frachtow em i lite- 
a  B. (1— 3) — 1566 -

W  dniu 24 Lutego (8 M arca) 1870 r ., o godzi
nie 1%  z po łudnia , w T rybunale Cywilnym w W ar- 
szawie, przed  Delegowanym Sędzią W. Umienieckim, 
sprzedaną zostanie m iE K U C H O l T I O Ś Ć  pod 

N rem  208 , w Pradze  pod W arszaw ą, obejm ująca 20 ,748 '/, 
łokci kw adratow ych grun tu ; oprócz tego je s t do odebrania 
z M agistratu  M iasta W arszaw y, jak o  wynagrodzenie za  zgo- 
rza łe  budowle, sum m a Rs. 5,048 Kop. 4 L icytacja zaczy
nać się będzie od summy Rs 14,638 Kop. 7 5 '/ ,.  W adjum  
potrzeba  złożyć w kwocie Rs. 900. W aru n k i licytacyjne 
przejrzeć m ożna w K ancellarji P isa rza  T rybunału  W ydzia
łu  Igo, i u  podpisanego P a tro n a, w W arszawie pod N r 1765 
przy  ulicy S to -Je rsk ie j zam ieszkałego.

Izydor Rarśnlekl, Patron .
(2 —3) — 1559 —(D. W.)

ZKODEINY-TOLU
(Balsamum Tolulanum)

Leczy nieżyt, 
kaszle, Grypy, 
Irrytacye 
siowe t płuc 
i koklusze. W PARYŻU 

Ulica Drouot,
W  W A R S l i W l i l
iv  składach  matcryalów  

r 4pt«r,znjeb PP. CalłeOO i SpiZssa.^

( 5 - 8 ) — 9 06 —

0 Lekcjach Kroją i Robotach Damskich.
Przyjm uję do wykończenia Suknie, Okrycia, K aftan ik i, 

Salopy z podszyciem fu tra  lub bez; te  wykonywam ja k  n a j
starann iej, podług najnowszych żu rnali i przystępnej cenie. 
A tak że  wyuczam K ro ju  w krótk im  czasie bardzo prak tycz
nie, pryyczem tak że  udzielam  K siążeczki i L in ijk i z num e
ram i, d la łatw iejszego pojęcia. M ieszkam  przy ulicy Nowy- 
Św iat i róg W areckiej, N r 49 nowy, w dawniej JW . J a 
b łonow skich Pałacu.

Jan Wojnlakiewlez, K raw iec Dam ski.
(1 — 6) — 1586 —

Słabości Piersiowe
SYROP Z NADFOS
PP.G R1M AU.LT t»C * APiŁKAfizy w PARYŻU

H Od 1857 r. preparat ten wszedł w powszechne 
■ użycie. Leczy on katary, kaszle, i chrypki dłu- 
i  goletnie, koklusz, zapalenie gardła, i kanału od- 
§  aechowego (bronchites). Ale szczególniej pomyśl- 
H ne sprawia skutki użyty przeciwko słabościom 
|  piersiowym (phtisie) i marnieniu czyli suchotom. 
*  Pod działaniem jego ustaje kaszel najuporczyw- 
H szy i potnienie nocne, a chorzy szybko powraca- 
|  ją do pożądanego zdrowia i tuszy. Lekarze prze- 
1  pisują często Pastylki piersiowe z soku głowia- 
I  stej sałaty i laurowych liści P. Grimault, bardzo i przyjemnego smaku, kiedy idzie o wyleczenie ką- 
§  tarów i kaszli zwyczajnych.
B Dostać można w Warszawie w składach mate- 
fj rjałów aptecznych PP. Mrozowskiego, Gallego i 
ffl Spiessa, w Wilnie w aptece p. A. Chróścickiego, 
i  w Kijowie w aptece p. Marcińczyka.

(14—29) -  9002—(17,217)

M ł n i l w  f i 7 ł n w i p 1 r  P °siadw y  ję z y k i : ru sk i, polski, 
lU lU U jr  U A 1 U W IC K  niem iecki i francuzki, życzy so
bie p rzyjąć miejsce w K antorze, Fabryce, u jakiegoś Przed- 
siębiercy, lub w R edakcji jak iegoś Pism a. K orrespondencje 
podług życzenia może prow adzić w języku  polskim  lub n ie 
m ieckim . Rekom endacje posiada najlepsze, a  w razie p o 
trzeby, m oże K aucję złożyć. Potrzebujący raczą ad ressa  
swoje z ło ży ć  w  R edakcji „K u rjera  W arszaw skiego" pod lite 
ram i E . K. (2— 3) — 1578—

<r
DOBRZE WYUCZONE ŚPIEWAJĄCE

U I R U M I
przywiezione z Niemiec, są do sprzedania  w H otelu 

L ipskim , pod N r 9.
(3 — 3) — 1550 —

W D obrach  T rzecianka Powiecie Garwo- 
lińskim  G ubernji Siedleckiej, je s t  od Sgo 
Ja n a  b. r. do wydzierżaw ienia M ł y n  
wodny i T » *• * a Ii zwany F ab ry k ą , 

na la t  6, z Rybołóstwem  lub bez. M ający chęć raczy się 
*głosić n a  m iejscu do Dziedzica Dóbr, lub do Litew skiego 
H otelu do Rządcy. Do M łyna je s t  dołączonych k ilka  m órg 
ziemi najpiękniejszej i Ł ąk a , z k tó rej bywa siana i potraw u 
fa r  dwadzieścia. (1—2) — 1625—



— III —

B E T E E S B TT E Gt-

Oryginalnych Amerykańskicli Patentowanych. Maszyn do szycia
Po*l firmą:

KOISIGSRERGER & GO M P .

Ulica Wierzbowa, Nr 638, obok Hotelu Angiel
skiego,

Ma honor polecić Szanownej Publiczności następujące najnowsze i najpraktyczniejsze syste
my maszyn, których składy nasze tylko, wyłączną, sprzedaż na Wszech Rossje i Królestwo Polskie 
posiadają.

1 ® The American Button Hole Over Seaming and Sewing machine, słynna w świecie, patento
wana i dwoma złotemi medalami ozdobiona maszyna, jest to pierwsza i najlepsza do obszywania 
dziurek szyjąca prócz tego prześlicznym ściegiem stembenkowym okrgtką, haftuje, jednem słowem 
dostarcza szycie takie, jakie tylko dotychczas ręką uskutecznić się dało.

2° W. Taylora oryginalna maszyna, szyjąca ściegiem stembenkowym po obu stronach mate- 
rjału. Maszyna ta zaszczyconą została medalem N. Królowej Angielskiej.

3° Howego „The Original Howe Sewing machine, słynne w świecie ze swej dobrobi i prakty- 
czności, z dewizą: „I serve ITire not.-1

4° The Favorite, maszyna stenbenkowa, działająca bez stuku.
5° Johns’a maszyna cylindrowa. Jest to jedyna maszyna, która szyje w różnych kierunkach 

i wszywa gummę w cholewkę już gotowego kamasza.
maszynki ręczne dwunitkowe:

1° Taylora na silnej podstawie metalowej.
2° Howego „The Express11 również na takiejźe podstawie, maszyny te nie potrzebują być 

przyszrubywane do stołu, tylko postawione na takowym, utrzymują się doskonale swoim ciężarem, 
no rgczne łańcuszkowe.
Maszynki do osadzania guzików odpowiednie dla zakładów krawieckich męzkich.
Posiadamy własny warsztat i zdolnego mechanika, udzielamy dwuletnią gwarancję, ułatwia

my przy kupnie dając na wypłat, nauka szycia bezpłatna.
Nici, jedwab, igły i inne przybory do szycia po cenach najumiarkowańszych.

KOEMId^BERGER et Comp.
(13—0 ) ------ 9,495— Generalni Agenci na Wszech Rossję i Królestwo Polskie

W A E S Z _Al. W -A.

K 5 8* Lekcje kroju sukien damskich
już niepctrzebujemy rozkładać na tak  długi czas pracy jak 
dotychczas podług linji rozmiarowej, gdyż to samo co podług 
toetody starej nauczymy się najmniej w trzy miesiące, to 
Podłng wykładu teraźniejszego za pierwszą lekcją, która 
rwa godzin dwie. Każda z pań narysowawszy suknie, skra

je sama i przymierzywszy będzie leżeć ua figurze tak kształ
cie jak  mamy w tercźniejszych żurnalach franc zkichwgor- 

•*8 wolno, w pasie ciaśniej, stanik krótki. Osobyużyczące mieć 
ego dowód, raczą się zgłosić do pracowni A. Gałeckiej, 

U|ica  Długa, N r  32  nowy od frontu 2 -gie piętro.

Jes t do sprzedania od lat siedmiu egzystująca

Wiadomość w Dystrybucji, ulica Wiejska, Nr 10 nowy.
(1— 3) — 1631 —

( 5 - 5 ) —  87 2  —

\  przy dwóch ulicach równoległych, frontem głównym .? 
~  położony przy ulicy pryncypalnej i placu w W arsza- \  
\  wiei cały masyw murowany, przynoszący około 7ooo #  
S  M., z Wolnej ręki do sprzedania. Życzący nabyć, ra- J t  
£  czą zostawić adres w Redakcji pod literą P .  *k- £
^  (3— 3) —  1408 — 5

i Drożdże Wiedeńskie,
SUCHE PKA8SOIWAME,

|  z fabryki M autnera et Sohn w Wiedniu i innych fa- 
gg bryk Austryackich, przychodzą codzień do nowo zało- 
|J  żonego składu przy ulicy Krakowskie-Przedmieście 
|  Nr 6 0 , obok kościoła Stej Anny, gdzie sprzedają się 
1  na łuty i funty. Tamże przyjmują się obstalunki z pro- 
|  wincji i cesarstwa za wypełnienie akuratne którychjrę- 
I  czy zakład — Ł . S c h o n f e l d .  (6—18)— 1,31—

Powóz Lando,
mało używany, jes t do nabycia za przy
stępną cenę. — Ulica Twarda, Nr I098a, 
wprost Cyrkułu. Stróż miejscowy wskaże. 

( 1— 3) 1587—
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GENERALNA AGENCJA

DIM. llfWM
w Warszawie, pray itlicy Elektoralnej, Mr 4 (945/6).

Z powodu częstego zgłaszania się do biura mego interessantów z zapytaniem, czy mogę dla nich jak  daw
n ie j’załatwiać ubezpieczenia w btórem z zagranicznych Towarzystw, uważam za obowiązek podać do wiadomości 
powszechnej, iż na podstawia § i Najwyższego Ukazu z dnia 24 Października (5 Listopada) 1869 roku, ubezpie
czenia od ognia, tudzież transportów tak  wodnych jak  i lądowych w kraju tutejszym, mają prawo przyjmować To
w a r z y s t w a  w Cesarstwie egzystująca, z zagranicznych zaś te  tylko, k tóre otrzymały do tego upoważnienie od Rzą
du, a ponieważ dotąd żadne T ow arzystw o zagran iczn e  u p o w a żn ien ia  ta k ie g o  n ie  u zy 
sk a ło . zatem w Towarzystwach zagranicznych, jako t<>: A ustrjackich. Pruskich, Angielskich lub też Krakowskich, 
ubezpieczenia załatwianemi być nie mogą.—M I K O Ł A J  R O T W A N D .

(7 - 8 )  -  1002 -
V  ________.       — J

UBEZPIECZEŃ OD OGNIA,
z Kapitałem Zakładowym Rubli srebrem 2,500,000.

Przyjmuje ubezpieczenia wszelkiego rodzaju Ruchomości domowych, Towarów, Ruchmości i zapasów fabry
cznych i gospodarskich, przeciw stratom od ognia, pod korzystnemi warunkami.

Regulowanie s tra t i wypłata należności, odbywa się na zasadach sprawiedliwych z wszelką możliwą szybkością.
Dla ubezpieczenia się w Towerzystwie Ruskiem, pozwolenie Rządowej Instytucji Assckuracyjnej, stosownie 

do postanowienia Komitetu Urządzającego z dnia 6 (18) W rześnia r. z., nie jes t więcej wymaganem.
CSeneralny A gent, M IKOŁAJ KOTWAKD

Biuro przy ulicy Elektoralnej w domu W-go Feldhausena pod Nr 4 (dąwniej 745f6), obok gmachu Banko
wego. (7—8) 10o3 ‘—

OGRODNI K
kompletnie wydoskonalony w swoim zawo
dzie, znający się n,t zakładaniu, u r z ą d z a 
niu i prowadzeniu wszelkiego rodzaju ogro-

 ----  dów, oranżerji, cieplarni a n a n a s a m i ,  który
j uż przez wiele lat w tym zawodzie praktykował, a nadto 

z a r z ą d z a ł  pierwszeroi ogrodami w kraju i zagranicą, na CO po
siada chlubne świadectwa, poszukuje stosownego miejsca. 
Wiadomość u Ogrodnika w Instytucie Aleksandryjsko Ma
riańskim, pod Nrem 1728/9. Wchód z ulicy Rozbrat.

(2 — 3) _ 1 4 7 0  —

Najlepszy

KROCHMAL HOLENDERSKI,
Otrzymał

Sk ład  JlBterjwlów A ptecznych

Ludwika Spiessa,
przy ulicy Senatorskiej, Nr 464/s,

Krochmal ten odznaczający się szczególną białością, nio- 
tylko, ż« jes t doskonały w użyciu do prania Bielizny, M u
ślinu, Batystu, Tiulu, etc-, lecz zarazem podnosi nadzwyczaj 
białość tychże. (3—6) —1460—

P AS T A  i SYROP
P IE R S IO W Il

z n a n e  Nafe I*. M elangren ler
50 Lekarzy Szpitalów Paryzkich Professorów Fakultetu 

Medycznego poświadczyło skuteczność i wyższość tego le
karstw a nad wszelkie inne dla wyleczenia k a ta ró w , 
grypy, zap a len ia  g a rd ła  1 p iersi.

W Warszawie w Składach Materjałów Apteczuych PP. 
Fer. Aug. Gailego i Spiessa.

(7 — 10) —9,536 — (17,511)

KANTOR LOTERJI
S .  M K B M A t t K A ,

przy ulicy Przejazd N r 652  wprost Długiej
LOSY do klassy 2 -ej, są jeszcze do nabycia w po

miecionym kantorze.
Ciągnienie dnia 8 Marca 1870 roku.

(4—5) — 1220 —



— Księgarnia i Skład Nut Muzycznych i T l t c I i a ł a  C r l t k e U s b c r s a ,  przy uliey Krakowskie-Przcdmie- 
ście, Nr 7 (411), w domu W-go Grodzickiego, otrzymała na Skład Główny, dzieło świeżo u k o ń c z o n a  pod ty t.:mm FILOZOFICZNE TAJEMNICY ŻYCIA

przez JULIUSZA MEMIRYCZA
w 3 -cli tomacli.

Część I zawiera Historję Ducha. Część II zawiera Filozofię ducha. Część III zawiera Credo rozumu
Cena egzemplarza rs. 3 ..Dzieło to sprzedaje się w powyższej księgarni, oraz we wszystkich innych tak 

w Warszawie jak i na prowincji. Osoby z prowincji nadsyłające pod adressam Składu Głównego 
dzieło, kosztów przesyłki nie ponoszą. ( 2 -

należność za 
—  1425 —

Do znacznej pasieki potrzebnym jest

PSZCZOLARl
obeznany z systemem uli ramowych. Bliższy wiadomość 
powziąść można w Redakcji K urjera W arszawskiego.

(2 —S) „ 1 5 0 9  —

Z powodu wyjazdu jes t do odstąp;enia

Izba felczerska,
w bardzo korzystuem miejscu eg zy s tu jąca  od lat so —W ia
domość powziąść można przy ulicy Piwnpj, pod Nrem 115.

( 2 — 3) — 1 4 9 1 — ______ _____________

Władysława Bediiawshie^o,
i y z y  ulicy Miodowej, Nr 497C, w  domu W. Bujno, g

otrzymał rozmaite przedmiota karnawałowe, juko to' o 
P e r f u m  francnzkich Lubina, Pivera, oraz ulubio C 

ne Violet de Parmo i YRngylau Pinaud’a. £
JPerfum angielskich Atkinsohna.
H l i m t i e l ’a  i Baylay’a E s bouquet, g
W a c h l a r z y  balowych i do teatru, drewnianych, S 

najnowszych modeli. 4/1
Sp inek  do koszul i Szpilek do krawatów.
U r o e r .y ,  Kolczyków i Colies czarnych, orsz z no 

wego złota, 
kornety  teatralne 
W aclilnrzyk l bukietowe 
O rderów  cotilionowych.

(3 K e f r n i c l i ł a s r r ó w  Atkinsohna ang. do teatru i 5 
K na bale. D
§  ( 6 — 6) —  650  —

K I P P E R ,
uzdolniony w swoim fachu, w g dżinach wolnych od za tru 
dnienia, pragnie podjąć się pielęgnowania oraz ściągania 
WIN wszelkich rodzajów, za umiarkowanem wynagrodze
niem. Potrzebujący jego usług raczą nadesłać swoje adres- 
sy do Redakcji Kurjera W ar,, pod literami G. G.

(2 — 3) — 1481 —

DU DOGTEUR HEN0QUE
M EOKCB1S IH 5K TIC T 1S *

F o u r n ' b “ d e  S . M . L ’E M P E R E U R
■EDECIN DKKT1STE DE LOCLEA

------------(Medaille d’o r ) -------------
L’EAU DU Dr H E N O Q U E  e s t recom m andće par 

tous les m edecins pour le s  soins do la bouche e t  la 
conservation des den ts.— PARIS, RUE DE RICHELIEU, 8 . 
n ć p d t c h c z  lea  pbarmne* e t  lea p a r lu m 1. 
PA STILLES VOCALES du D' HliNOQTlE.

POUR RENDKE LA V01X PUBE E T  SONOBK 
PK EV EM U  OU GUEKIR L’BKROUEMKNT.

WODA D" H I I 01
LEKARZA DENTYSTY NADWORNEGO

Cesarza Francuzów,
Lekarza Dentysty uprzywilejowanego opery.

—  H e d a l  a ł o t y .  —
Woda Dra Hcnoqtre zalecana jest przez lekarzy dla u- 

trzymania w czystości ust i dla zachowania zębów, w Pary
żu, ulica Richelieu, s Składy w aptekach i w sklepach per
fumeryjnych ,

Pastylki zwane Voeales Dra SSenoąue prasy- 
nraeają gtoaowi czystość i dźwięczność, 
z«|ioblega|ą i leczą zokatarzenle

W Warszawie w składzie perfumeryjnym Sniechowsmego,. 
przy ulicy Senatorskiej, Nr 477 i w Składzie Peifum Aleks. 
Kocha. (11 — 18) —8,791—(14,178)

P A S T A  i S I R O P  z K O D E I N Ą
P* B E R T H E  w  Paryżu .

żaden środek nie m oże iść w porów nanie z powyższym  na uśmierzenie n a ju p o rc z y w s z e g o  k a s z lu ,  g ry p y , 
k a ta r ó w , k o k lu s z u , z a p a le n ia  n a c z y ń  o d d e c h o w y c h  p łu c  (bronchiies), nieoceniony w początkach
s u c h o t  i na i r r y t a c y c  p i e r s io w e  w szelk iego rodzaju.

Środek ten dla cudow nych jego w łasności odznaczony rzadkim w e Francyi zaszczytem , pomieszczony bowiem 
został wśród specyficznych lekarstw przyjętych i uznanych urzędow o przez w łaściw e wład2e.

Skład głów ny w Pnryzu  u p. B e u t u e ,  i i ,  rue des fico les; w  Warszawie w składach m ateryaiów aptecznych 
PP. G a lle g o  i SpiESSA.; w  Krakowie w aptece P . J .  T r a u c z y n s k i e g o ;  w e Lwowie w  aptece P. M ik o la sc h ;  w  
Brodach w aptece 1’. K u l l a k  ; w Pox-naniu u D™ M a n k e w i c z a .

( 5 - 0 )  —970



— VI —

(SKŁAD WĘGLA KAMIENNEGO I DRZEWA OPAŁOWEGO

Ł f
przy ulicy Leszno. Ir  ((Ma (nowy 40}.

Posiada znaczny zapas węgla szlązkiego w  najlepszym gatunku 
który przechowuje pod przykryciem, gdzie nie nlega zepsuciu.

Z* k u r z e c  w ę g la  6 -c io  p u d o w y  z  i d s t a w ą  p o   K o p . 9 0
Z a  k o rz e c  w ę g la  w  d o b ry m  g a tu n k u  k ra jo w e g o  p o     K o p . 80
Z a  k o rz e c  k o s tk o w e g o  z o d s ta w ą  p o   K o p . 75
Z  i  s ą ż e ń  k u b ic z n y  d rz e w a  so sn o w e g o  s u c h e g o , d o b re g o  w y m ia ru  z  o d s t a w ą ............................ R s . 9 K o p . —
Z a  s ą ż e ń  k u b ic z n y  d rz e w a  o ls z o w e g o  s u c h e g o ,  d o b re g o  w y m ia ru  z  o d s t a w ą ........................... R s . 10  K o p . 50
Za s ą ż e ń  k u b ic z n y  d rz e w a  b rz o z o w e g o  s u c h e g o , d o b re g o  w y m ia ru  z  o d s t a w ą  R s .  11 K o p . __
Z* ć w ie rć  s ą ż n ia  r ą b a n e g o  s o sn o w e g o  z  o d s ta w ą  R s .  2  K o p . 60
Z a  ć w ie rć  s ą ż n ia  r ą b a n e g o  o lszo w e g o  z  o d s ta w ą   R s , 2  K o p . 9 0
Za w ęgle  d o  s a m o w a ru  k o r z e c  p o   K o p . 60

B io rą cy  m n a  w a g o n y  W ę g le  l ic z ą c  n a  d u ż y  o d b y t  u s tę p u je  n a  k o r c u  p o  k o p . s r  5, n a  k a ż d y m  g a tu n k u .  Ż y c z ą c y  
s o b ie  b r a ć  W e g le  lu b  D rz e w o  z e  S k ła d u  m eg o  c h o c ia ż  z  d a ls z y c h  s t r o n  r a c z ą  n a d s y ła ć  o b s ta lu n k i  p o c z t ą  m ie js k ą ,  
z a  z w ró c e n ie m  m a re k ,  a  w s z e lk ie  z a m ó w ie n ia  j a k  u a j a k u r a tn i e j  b ę d ą  w y p e łn i a n e .— O c z e m  S z a n o w n a  P u b l ic z n o ś ć  
co  d o  d o b ro c i g a tu n k u  W ę g la  i r z e te ln o ś c i  m ia r y ,  r a c z y  s ię  p r z e k o n a ć  n a  m ie js c u .

( s — 4) — 1350  —

ZAKŁAD WYROBÓW ŚLUSARSKICH
W. G RA BCZ‘YŃSKIEGO,f

przy ulicy Długiej, Wr 578, i Bielańskiej, Mrt610. i
z a o p a t r z y ł  s w o ją  F a b r y k ę  w z n a c z n y  z a p a s  Maszyn do rznięcia ’ 
cukru, Łóżek żęlaznycli o d  r s .  5 d o  r s  12  i Foteli zela-4 
znyck r o z k ła d a ją c y c h  s ię  n a  ł ó ż k a  z  m a te r a c a m i  b a r d z o  w y g o d n e -  
m i,  o r a z  Faboretów, krzeseł p o d ró ż n y c h  s k ła d a n y c h  i  r ó ż 
n y c h  w y ro b ó w  w z a k r e s  je g o  p r o f e s j i  w c h o d z ą c y c h ,  a  to  w s z y s tk o  p o  
e o n a c h  u m ia r k o w a n y c h .

(3  — 10) —  1157  —

-aft
J ł l t l l M  1  KOM. /sS.

W  mieście Tarnowie odbędzie się na dniu 
28-ym Marca 1870 i następnych, wielki jar
mark na konie.

Jarmark ten, na który sprowadzone konie 
od opłaty targowego są. wolne, bywa z wszy
stkich jarmarków kraju naszego najliczniej 
zwiedzany, i zaleca się szczególnym doborem 
i wielką, ilością koni najszlachetniejszej rassy 
angielskiej i arabskiej.

Tarnów, dnia 14 Lutego 1870 r.

(8 — 3 ) —  1241 —



—  T O  —

• M N N t N H N t  M  H M M C H 9 N N C I2 l A E R T S i  I A B A C Z I A
I R R I D ' i  f t  M S M T l KS

W  W a r s z a w ie ,  p r z y  r o g u  u l ic y  M o k o to w s k ie j  i  P i ę k n e j  S
p o d  M r i? 5 9 a  (n o w y  5 )  S

(posiada Składy w Warszawie, przy ulicachi CSranicznej pod S r 1098 a, 1 Sa> A
lewki Sr 3860). w

Ma honor zwrócić uwagę Szanownej Publiczności, jako też PP. Dystrybutorów na ! 
wyroby icb Fabryki, szczycącej się już oddawna ogólną wziętością, a mianowicie na J 
świeże gatunki Papierosów.

1. liatakia zwijane po cenie Rs. 1 Kop. 20 za 100 sztuk
2. l i a t a k i a  nasypy wane „ 1 „ 20 „ „
3. Dili Itek Ttromatique » 1 » 20

i następujące Cygara:
1. Ła Iris po cenie Rs. 2 za 100 sztuk
2. T e l l u s  „ „ 3 •
3. Esmeralda „ „ 4 •
4. Ł a  F l o r ę  d e  l a  F a m a  5 „ „ %

Wyżej wspomnione Papierosy, odpowiadają wszelkim warunkom dobroci, gdyż obok
ujmującej powierzchowności, posiadają tytoń turecki Diubek w najlepszym gatunku; 0  
z tego więc powodu odznaczają się nader przyjemnym zapachem, który palącego z zu- 0  
pełności zadowolnić zdoła.—Cygara zaś tej fabryki, powszechnie łubiane i poszukiwa- A  
ne, jako zupełnie odleżałe, zalecają się lekkiem paleniem, dobrym smakiem i zapachem. 
Jeżeli pilność, długoletnie doświadczenie i rzetelność bez granic mogą się domagać na
leżnego uznania, to fabryka wspomniona, słów tych kilka na swą korzyść najnieza- 
wodniej wyrzec ma prawo. 1354—

d ars?w ^h tp raw iCane,°ne 1 zsgrailic» w ™jleps*ych gospo-

ŻYTO Sto-JAtSKIE,
które zasiane w Czerwca, daje w Sierpniu obfity pokos sia- 
n ab 0P„rZezW? e8leó’ Październik, Listopad, żyzne pastwisko, 
zdatn 6 ze „ n e  na drugi rok, wydaje olbrzymią słomę, 
z kr szczeg i0 n ą pokrycie dachów i około 3ch korcy 

Py. przyczem wysiewa się na morg 3 0 0 -prętowy 12 garn- 
ukowane w dobrach Małopole, złożone zostało na 

t tn u  o  .Hoteln Lipskim, przy ulicy Bielańskiej. Wiado- 
osc u Kządcy tegoż Hotelu. — Przytem jest do sprzedania

Potrzebna jes t zaraz

P a n n a - S ł u ż ą c  a,
umiejąca dobrze i płynnie czytać po polsku, czesać, prać, pra
sować, szyć i znająca dobrze pokojową usługę, zpensjąR s. 4 
miesięcznie. Wiadomość pod Nr 1254, ulica Nowy-Swiat, 
N r 7 mieszkania, w godzinach po południowych, wyjąwszy 
Niedzieli. (1—3 ) — 1627 —

Koniczyna czerwona.
(3—3) 1 2 5 2  —

P A N N Y
uzdolnione i do nauki roboty kwiatów, mogą zna
leźć miejsce w Fabryce Kwiatów, przy ulicy Trę
backiej, Nr 642. (2—3) — 1423

Handel Leonarda Kowalewskiego
3

“ach bardzo tanich.
( 2 - 6)

Nr 445 na K rak.—Przedm. 
ją Otrzymał z zagranicy wiel- 

transport Kapeluszy no
wych fasonów wiosennych, K a
peluszy cylindrów jedwabnych, 

Kapeluszy filcowych 
Tyrolskich czarnych, zielo
nych, szarych z zieloną wstąż
ką; Kapeluszy tybetowych na 
korku, oraz różnych fasonów 
kapeluszy filcowych twardych 
i miękkich, w najświeższych 

[kolorach, z czem poleca się 
’łaskawym względom, po ce-

—  1483  —

M ę ż c z y z n a
uzdolniony do zajęcia się w Handlu, Kantorze, Domu Ko- 
mi8sowym lub Fabryce, mogący dać Kaucję, pragnie zna
leźć pomieszczenie. Wiadomość przy ulicy Leszno, Nr 708/9, 
mieszkania Nr 17. (1—3) — 1635—

ŁfiaejisiiaejmfMJifflraEfffifłse
Przy ulicy Podwal i Kapitulnej, Nr 498 

jest do najęcia

LOKAL 'dolny,
od wielu lat ząjmowany na Kawiarnie od l-go Lipca 
r. b. Tamże są do najęcia na parterze 4  Pokoje 
i Kuchnia od i-go Kwietnia r. b.

(3 -3) — 1224 —



-  VIII -

Stręczyciel Służących, Franciszek,
m a honor rekomendować się z doborem  porządnych Sług, 
ta k  d la miejscowych jak  i dla Panów Gospodarzy na  p ro 
wincję.— T am że przyjm uje się B I E L I Z N A  do pran ia , 
jak o też  wszelka R eparacja , za um iarkow aną cenę. — M iesz
k a  przy ulicy M arszałkow skiej, N r 52 nowy, na im  piętrze.

(1—3) — 1651 —

B O  t i ł . r t W S E G t l  8 H I . I D 1 I

ISWIO
B i l a ^ U W I E D N I H O W I ,

przy ulicy Senatorskiej, w domu W -go Piotrowskiego, 
Ipod N r 496, trzeci sklep od rogu ulicy Miodowej, nad  J  
Iszed ł znowu tran sp o rt H I W I O R I )  świeżego A stra-J 
Ichańskiego, m ało solonego, i prasowanego takiegoż; o ra z | 
|S l o i i i j ę l  m ałosolonej, H l c i l z I U o n  wędzonych, A r-J 
[changielskicb, i S ie la w  m orskich, (Szamai zwanych.)! 

(2 — 3) — 1615— B .  M l e d w l e d n l b o w . ]

,1

Rs. 600
M I  Kaucji i odpowieduią K w alifikację posiadający, p ra- 

^  gnie przyjąć obowiązki B z a d e y  Bomu lub 
B u c l i l i a l t e r a  przy jak i j F ab ry ce .— B liższa wiadomość 
-w W arszaw ie, przy ulicy R ynek Nowego M iasta, pod N r 5, 
woficynie, k tó rą  Stróż wskaże. (1— 1) — i®37—

Kołnierz Tumakowy
z czarną jedw abną podszewką, zgubiono idąc z domu N r 729 
(nowy 15), do Kościoła na Lesznie, w dniu 4ym b.m . U pra
sza się Znalazcy o oddanie pod tenże n mer, do m ieszkania 
N r 3, za nagrodą R s 5. (1 — 3) —1643—

Do najęcia od Igo Kw ietnia, przy uli 
’ ćy  Ogrodowej pod Nrem 8 8 5 :  5  PO 

BOI z Balkonem , Przedpokojem , Kuch 
nią, Drwalnią i Piwnicą, za Rs. 330 rocz 

nie. 8 POKOJE, Przedpokój i K uchnia, oraz Piwnica 
K om órka, za Rs. 100 rocznie. 8 POKOJE / z K uchnią 
Piwnicą, za Rs. 75 rocznie. W iadom ość u W łaścicielki do 
m u n a  m iejscu. (2—3) — 1543—

Z powodu wyjazdu jes t do wynajęcia od 
W ielkiej-N ocy, przy ulicy B rackiej, N r 5,

  dom W go Kowalewskiego, MIESKK ANIE
sk ładające  się z 4ch Pokoi, P rzedpokoju , Kuchni i Spiżarki, 
rocznie za summę Rs. 26 5, lub 3ch Pokoi, Przedpokoju, 
K uchni i Spiżarki, za summę Rs. 200. Do M ieszkania tego 
dołącza się i Ogródek. (2— 3) — 1541 —

f

Potrzebne je s t  zaraz

M i e s z k a n i e ,
z Pokoju i Przedpokoju złożone, od frontu, na  pryncypalnej 
ulicy, z opałem  i usługą, przy fam iiji, z osobnym wejściem. 
Adre3S w H otelu Paryzkim , N r 9, rano do 9ej, lub o 2 ej. 
_________________________ ( i — l)_____________ — 1632—

Do wynajęcia od Igo K w ietnia r .b ., w domu N rl0 ( i7 3 9 )  
przy Placu Sgo A leksandra : Lokal na lszem  p ię trze  od 
frontu, 8 lub 9 Pokoi, z Balkonem , P rzedpokój, K uchnia, 
2 Piwnice, Drw alnia, S ta jn ia  i W ozownia; na 2giem p iętrze  
w oficynie, 3 Pokoje, Przedpokój i Kuchnia; oraz P o
koje Kawalerskie. L okale  powyższe są bardzo ciepłe 
i suche, ceny um iarkow ane. S zczeg ó ły b liżaze  na  miejscu. 
_________________________(3 — 3")___ _________ — 1254 —

O d  A. S. F r  1 e d 1 e I n »
Z powodu przeprow adzenia s ię  do P a łac u  zwanym K ara

sia, na K rakow skie-Przedm ieście pod N r 2783 (nowy 2), je s t 
każdego czasu do najęcia za um iarkow aną cenę, opróżniony

I  0 K A I ,
złożony z 3ch Pokoi i t. d., w całości lub pojedyńczo, na  
resztę  tego kw artału , to je s t  do lgo  K w ietnia r. b., przy 
rogu ulicy Sto-K rzyzkiej i W łudzim irskiej, N r is26(now y 12 ). 
S tróż  M ateusz objaśni bliżej. (9 — 12) —878—

Sklep, trzy Pokoje i Kuchnia,
gdzie od wielu la t egzystuje B aw arja, je s t  do na jęcia  od 
W ielkiej-Nocy, na  podobny Z ak ład , Skład W ódek, lub in 
ny proceder, przy ulicy Podw al N r 511. W iadomość u 
właściciela domu, w Rynku Starego M iasta, N r 65 .

(2—3) — 1498—r»

LOKAL,
w domu Kro 84, na Kanonji,

do wynajęcia od l-go  kw ietn ia na  pierwszem piętrze , sk ła 
dający się z trzech pokojów, przedpokoju, kuchni i b a lk o 
nu od W isły, oraz piwnicy, sta jn i i wozowni.

B liższą wiadomość powziąść m ożna w domu Nro 8 3 , na  
pierw szem  p iętrze , albo w domu przy ulicy Jezuickiej Nr. 
72, u  F  Kwira. (2 —3) — 14 0 5 —

Do wynajęcia od lg o  K w ietnia r. b., przy ulicy K rakow 
skie-Przedm ieście pod Nrem  386, obok N am iestnikowskiego 
Pałacu,

S K L E P
z dwoma dużem i Pokojami.

W iadom ość u  S tró ża  na miejscu, lub w Z ak ładzie  L ito g ra - 
ficznym M. F ajan sa , przy Skw erze K onstantynowskim .

(3—2) — 1481 —

Do wynajęcia od S-go Jana:
przy  ulicy róg L eszna i Orlej N r 19 i 7 (7 2 6 AB), 9 Pokoi 
Przedpokój, K uchnia, 3 schowania i wszelkie wygody, do 
m ieszkania tego są cztery wejścia.

(6 — 61 — 1162 —

Do najęcia od, l-go k w ie tn ia

S K L E P
z p o k o je m , e le g a n c k o  u rz ą d z o n y ,  w d o m u  N ro 1309 (nowy 
58), a l ic a  N o w y -S w ia t,  za u m ia rk o w a n ą  c e n ę .

(1—3) — 1613—

Z powodu wyjazdu s ą  do wynajęcia zarazJub  od W ielkiej-N ocy

Trzy Pokoje, Kuchnia i Schowanie,
za  znacznie zniżoną cenę. W iadom ość w Starem -M ieście pod 

N rem  26 nowym, na  2giem p iętrze , N r 5 m ieszkania. 
T am że śą  MEBLE do sprzedania.

(2 — 3) — 1580—

■ -
Z gubionoJ

Dnia 3go b. m, rano, tu ż  przy Kościele 
Przem ienienia Pańskiego, lub w sam ym źe, zgu- 
bioną została BR O S ZK A  owalna, 0 - 
nyksowa czarna, z heroglifam i n a  wierzchu. 
Łaskaw y Znalazca, przez wzgląd, źe  takow a 

stanowi drogą pam iątkę fam ilijną, zechce ją  złożyć do Gim 
nazjum  IVgo żeńskiego, obok K ościoła P rzem ienienia  P a ń 
skiego, do S tró ża  Józefa , a  ten  poszkodowaną wskaże, za  
nagrodą, jeśli zażąda. (1—3) _ i j 4 5 _

W e W torek , dnia lgo b. m., zginął

Pies pudel biały,
m orda i  łap k i wystrzyżone.

U prasza  się Znalazcy o odprow adzenie na ulicę Nowy Św iat 
pod N r 57 nowy, do S tró ża  Piotra, za nagrodą.

(2—2) — 15 9 5 -r

W  drukarn i Kurjorst W arszawskiego — Zb pozwoleniem Cenzury Rządowej 

A



2-gi DODATEK do KORJERĄ -WARSZAWSKIEGO Nr 50.
Sobota.—  Dnia 21 Lutego (5  Marca). —  Rok 1870

■WIADOMOŚCI L IT E R A C K IE .
— Gazety Ł e k a r a h l e j  N r 36 wyszedł z d ruku  i 

zaw iera: P race  oryginalne. P rzyczynek do etiologji chorób 
umysłowych, p rzez  D ra B ronisław a T aczanow skiego, lek a 
rza  ordynującego w szp ita lu  Ś-go Ja n a  Bożego w W arsza 
w ę . Poszukiw ania nad h istologją przyrządów  sm akowych 
u  zw ierząt ssących, dokonane przez J a n a  K isielskiego, 
(dok.) K ron ika zagraniczna F izy k a  i M edycyna, lekcja 
w stępna do wykładów F izyki L ekarsk iej prof. D ra  Schwan- 
da w W iedniu, spolszczył A leksander F ab ian . W iadom ości 
bieżące. O dzia łan iu  rtęc i na  w ą trobę. L eczenie ukąszeń 
wężów jadow itych, za  pom ocą nastrzyk iw ania  do ży ł ro z 
tw oru am oniaku. Ocenienie chem iczne dobroci wodanu 
chloralu . D odatek. H isto rja  szp ita la  D zieciątka Jezu s w W a r
szawie (285— SOO), przez Ju ljan a  Bartoszew icza (c. d.)— 
F arm ako log ji arkusz  46 t,y i 47 , tom u I I  go, (dokończenie 
Farm akolog ji). Oftalm ologji a rk . 2 iszy  tom u I-go. Chirur- 
gji teoretycznej tom u Ii-g o  arkusz  13 .

— Wędrowca N er 9 Serji 2-giej, wyszedł z d ru k u  i 
zaw iera: Dziwy św iata roślinnego, przez F ilip a  Sulim ier- 
skiego (z 6 m a drzew orytam i). R cdzice i dzieci p rzez  te 
goż. K ró l krawców, przez A. S. Zarysy Japon ji, (d. c ,  
z dizew orytem ). Życie piekielne, powieść E m ila G aboriau, 
p rzek ład  F . S. (c. d.) R ysunki hum orystyczne F ran c iszk a  
K ostrzew skiego. Nowości: te a tra ln e , naukow e, sz tuki p ięk 
ne, sta tystyczne, podróże i zjaw iska przyrody, przem ysł i 
handel, nekrologja.

— Silosów N r 244 wyszedł z d ru k u  i zaw iera: Usko
ki (powieść h istoryczna, przez Teod. Tom. J e ż a  (ciąg dal.) 
Dzwon zapustny , wiersz Antoniego Kolankowskiego. P rze 
gląd lite ra tu ry  krajow ej, przez K azim ierza Kaszew skiego.— 
B aron E dw ard R astaw iecki, przez K. W ł. W ójcickiego.— 
K orrespoudencja czasopism a K łosy (Lwów, dok.) Geniusz 
rodziny, podarek  Luizy Otto d la dziewic i niew iast: Dziewi
ca. Ślizgawka n a  W iśle, przez X. Odpowiedź na  k a rn a 
wałowy lam ent poety, w czasie trzydziesto-stopniow ych 
mrozów, przez E m ilę  L eja . Pokłosie , przez E d w ard a  L u- 
bowskiego. Przegląd  Polityczny. Od Redakcji. Ryciny: — 
B aron E dw ard  R astaw iecki. Dzwon Zapustny, słowa A Ko
lankow skiego; m uzyka St. M oniuszki. Szkic F ran c iszk a  
Kostrzew skiego: B racia. Ślizgawka na  W iśle  od  strony  
Pragi.

D ziełka  popularne  pod ty tu łem :

Poradnik pielęgnowania zębów i ust,
D ra  W . L u ersen a , dentysty , z dodaniem  n iek tórych  uwag; 
p rzełoży ł Alehfiiander Scheller, syn, dentysta.

C ena Kop. 50 .
«$alile są powody szerzący cli się có

ra* liartlziej cierpieli *ęl»ów, ora* 
jakim sposobem możemy wpłynąć 
na poprawę icii?

sk reślił Aleksander Scheller, syn, dentysta.
Cena Kop. 20.

Są do nabycia w m ieszkaniu A utora , nł, TtoinneUie, 
Kfr'S39«, i w znaczniejszych K sięgarniach w W arszaw ie. 
Skład główny w K sięgarni E. Wende, Krakowskle- 
Rrzełlmleście lir  41Sa. T am że je s t  do nabycia:

O znieczuleniu za pomocą tlenku

a * ? k ” iił Aleksander Scheller, dentysta
(O dbitka z Gazety L ekarsk iej).

Bie Uiaetetik der Salinę und der 
Einfluss der Kaitrung aut den Ban 
dersellien;
von Alexander Scheller, jun- Z ah n arz t in W arsch au .

( 1 - 3 ) —  1 6 2 3 —

K lin ik i Nr. 9 wyszedł z druku  i zaw iera: O rączn ik u  
pospolitym  i częściach składowych jego  nasion, rozprawa: 
E  W ernera , M agistra Farm acji, (c. d.) P rzeg ląd  l ite ra tu ry  
lekarsk ie j. B alneologja (sprawozd. D r Dymnicki.) K ronik*  
zagraniczna. Alkoholizm . Alkohol i p in łnn . E p ilepsia  p io
łunowa. L ekcja  kliniczna prof. M agnan’a , (spraw. G ustaw  
Lew andow ski, lekarz  p rak tykujący  w R adom iu, dok.) K ro 
n ik a  tygodniowa. O djęcie łechtaczki.

KSIĄŻKI I H U t r
j>o cenach znacznie zniżonych, 

przez księgarnię pod firm ą 
JOZEFA ZAWADZKIEGO, 

w W ilnie ogłoszone, znajdu ją  się do nabycia 
w K sięgarni 1 Składzie Aut 

MAURYCEGO ORGELBRANDA, 
w W arszaw ie, p rzy  ulicy K rakow skie-Przedm ieście, N r 1 nowy, 

naprzeciw  Posągu K opernika.
Zamówienia z wzmiankow anego katalo

gu od 10 r*. począwszy, wysyłają się poeztą 
f r a n c o .  (2 —3 ) — 1415—

STRUNY PRAWDZIWE WŁOSKIE,
n a  skrzypce, yiolonczellę i kon t-abas,

o trzym ała świeże 
Księgarnia i Skład N ut Muzycznych

Ferdynanda Hósicka,
przy ulicy Senatorskiej, N r 4 9 6 ,  
w prost Pałacu Prym asowskiego.

T aż  K sięgarnia poleca wyborowe W iedeńsk ie  Struny, 
owijane na jedwabiu, na gitarę i eytrę; ja k  
niem niej wszelkie potrzeby m uzyczne, m ianow icie : Hala- 
fonję paryską i niemiecką, Podstaw ki i  
K ołki do różnych instrum entów  rżn ię tych , Kostrały, 
Kamertony, Taktomierze, i p iękny bardzo P a 
pier nutowy, i t. p. ____________ (2— 10)________— 1416—

d o n i e s i e n i a .
Magistrat Miasta Warszawy,

Podaje  do wiadomości powszechnej, że  w dniu 10 (22j 
M arca r. b. o godzinie 12 • tej w południe, odbędzie się  
w sali posiedzeń M ag istratu  licy tacja in p lus przez opie
czętow ane dek laracje  na  27 le tn ie  oddan ie  w czynsz p lacu 
m iejskiego przy zbiegu u lic  Podw ale, Nowomiejekiej i  
F re ta  położonego, na k tó ry m  dawniej budy drew aiane egzy
stowały, pod budowę sklepów  m urow anych kosztem  p rzed - 
siebiercy wystawić się  m ających, podług zatw ierd zo n y ch  
przez wyższą W ład zę  planów , oraz kosztorysem^ obliczone
go n a  rs. 24,377  kop. 85 i pó ł i pod w arunkam i z których, 
główniejsze są następujące: . .

N a p lacu  wyżej wskazanym  w miejscu na p lan ie  sy tua
cyjnym zakreślonem  m a być wzniesione kosztem  przedsie- 
biercy sabudow anie m urow ane z cegły palonej n a  wapno 
z piwnicam i shlepionem i i w części z lodownią b lachą 
żelazną pokryte.
, R ozm isry zabudow an ia  m ają być n a s t ę p u j ą c e :

Długość od ulicy Podw ale 153’/ ,  stop ros.
Długość od ulicy Nowomiejskiej 74 st. ross.
Szerokości 25'|, j4 6 3j4.
W ysokość od fron tu  19 '/, st r o s s .
W ysokość od ty łu  13 s t .  ross. . . .  .
W  zabudow aniu tem  u r z ą d z o n e  być m ają w yłącznie sam e 

sklepy, bez ż a d n y c h  lokali m ieszkalnych.
Do budowy sklepów przedsiebierca^ obowiązany będ zie  

p rzystąpić w trzy  m iesiące po zatw ierdzen iu  licy tacji i  
ukończyć takowe w ciągu la t dwóch.



n
Przyznane  p rzez  wydział ubezp ieczen ia  w ynagrodzenie 

v  kwocie rs. 607 kop. 19 za  spalone, poprzednio n a  po- 
m ienionym  placu egzystujące s tragany  drew niane, wyas sy
gnowane zostanie przedsiebiercy.

W znieść się  m ające zabudow ania będą  w łasnością m ia
s ta  W arszaw y, zaś ty tu łem  zwrotu kosztów jak ie  będą 
w yłożone na  budowę przez przedsiebierce, M ag istra t m ia
s ta  W arszaw y nada  mu oraz jego sukcessorom  lub prawo- 
nabywcom  prawo uzyskow auia z tychże sklepów przez w y
najm ow anie takow ych w przeciąga la t 27, po upływie k tó 
ry ch  prawo to  użytkow ania u sta je  i zabudow ania p rzecho
d z ą  n a  rzecz  m iasta, term in  zaś 27 le tn i liczyć się będzie 
o d  dn ia  zatw ierdzenia licytacji za wyłączeniem  pierw szych 
dw óch la t  przeznaczonych na  budowę.

Z a  prawo uży tkow ania  przez la t  27, z placu pod pom ie- 
n ioną  budową oddanego, przedsiebierca  op łacać będzie 
k a ss ie  m iejskiej ty tu łem  czynszu sum m ę na licytacji postą- 
p io n ą , od k tó rej za  p raetium  rocznego czynszu ustanaw ia 
s ię  kw ota obniżona do rs. 270.

K aucja  do przedsięb ierstw a tego na rs. 4800 ustanow iona 
przedstaw ioną b jć  m oże w gotowiznie, w p apierach  kredy
tow ych, upow ażniony!h  do przyjm ow ania na  kaucję lub też  
h ipo teczna  dostatecznie n a  pierwszej połowie w artości domu 
m urow anego w W arszaw ie ubezpieczona.

Inne szczegółow e?w »runki p rzedsięb ierstw a tego do tyczą
ce , o raz  plany wznieść się m ających sklepów są do p rz e j
rzen ia  w W ydziale A dm inistracyjnym  każdodziennie z wy
łączen iem  dni świątecznych.

M ający przeto zam iar ub iegan ia  się o takow e przedsię
biorstw o, m ają złożyć w czasie i m iejscu wyżej oznaczonym  
n a  ręce p. o. P rezy d en ta  m iasta  opieczętow ane dek larac je, 
n ap isan e  podług wzoru niżej zam ieszczonego, a w tych w yra
źn ie  lite ram i bez skrobań, popraw ek i przekreślać , wypiszą 
w ysokeść ofiarowanego czynszu rocznie za g run t pod sklepy 
przeznaczohy. r„ “TT n k t  r f

N ad to  do dek larac ji te j, w inien być dołączouy kwit K assy  
G łównej Ekonom icznej m. W arszaw y na złożone wadjum  w i- 
lości rs. 4 8 0 0  lub w miejsce gotowizny wykaz hipoteczny d o 
m u m urowanego w W arszaw ie, n a  k tó rym  zabezpieczenie 
k au cji n astąp iło  i na  koszta ogłoszenia rs. 30. K aucja p rzed 
staw iona przez konkurentów , k tórych  d ek larac ja  p rzy ję tą  nie 
będzie, na tychm iast zwróconą zostanie, z sś  złożona przez 
k o n k u ren ta  z k tórym  k o n trak t zaw artym  będzie zatrzym a
n ą  zostanie odpowiednio do warunków przedsięb ierstw a.

W z ó r  do deklaracji.
W  sk u tek  ogłoszenia z dnia . . . p o d a ją  niniejszą d e 

k la rac ję  m ocą k tó rej obowiązuje się na placu miejskim  przy 
zbiegu ulicPodw ale, Nowomiejskiej i F re ta  w miejscu daw 
niej egzystujących bud drew nianych, wybudować swoim k o 
sztem  podług planów i kosztorysu obliczonego n a  r s  24,377 
k . 35 i pó ł (wypisać literam i), przez wyższą w ładzę zatw ier
dzonych, sklepy m urowane z cegły palonej n a  wapno, z p i 
wnicam i sklepowem i i w części z lodownią, b lachą  żelazną 
pokry te, poddając się wszelkim obowiązkom  i .zastrzeżeniom  
w w arunkach poszczególnionych, a  k tó re  czytałem , zrozu
m iałem  i w dowód tego podpisałem , dek la ru ję  się rów nież o- 
jpłacać do kassy M iejskiej w ciągu la t dw udziestu siedm iu 
ty tu łem  czynszu za  plac pod sklepy przeznaczony po rub . 
s r . (wypisać literam i) rccznie. K w it K assy Głównej E ko n o 
m icznej na złożone wadjum w ilości rs. 4800 lnb wykaz h ip o 
teczny  domu murowanego N r . . ,  przekonyw ający, że k a u 
c ja  w sum m ie rs . 4800, na pierwszej połowie w artości tegoż 
dom u zabezpieczoną została, oraz na  k esz ta  ogłoszenia w go
tow iznie rs  30 załączam .

S ta łe  moje zam ieszkanie je s t  w NN. pisałem  dn ia  N.
m iesiąca N. 1870 r. . . .  'j^ u io q  p n s s ls i

(podpisać im ie i nazwisko.)
P . o. P rezyden ta

Jenera lnego  Sztabu  Jenera ł-M aj or, W i tk o w s k i .
N acz e ln ik  K a n c e lla r ji ,  Z d z i t o w i e c  k i .

( 1 - 3 )    ~  1523 ~

'Magistrat Miasta Waiszawy.
Podaje się  do powszechnej wiadomości, że  w dniu 2 (14) 

M arca r. b. o godzinie I2ej w południe, odbędzie się w Sali
Posiedzeń M a g is tra tu , lic y ta c ja  in m inus przez opieczętow a

n e  dek larac je  n a  dostaw ę nagród  i u rządzen ie  sam ych za 
baw  n a  P lacu  U jazdowskim , w czasie Św iąt W ielkanocnych 
w r. b. 1870 odbyć się m ających, od summy na R s. 237 
Kop. 20, w yraźn ie  na  R ubli srebrem  dwieście trzydzieści 
siedm  K opiejek  dw adzieścia kosztorysem  obliczonej, w wa
runkach  zam ieszczonej i do niniejszej licytacji podanej.

M ający p rze to  zam iar ub iegan ia  się o takow e przedsię- 
bierstw o, mogą złożyć w czasie i m iejscu wyżej oznaczonym , 
na  ręce p. o. P rezy d en ta  M iasta opieczętow ane deklaracje, 
nap isane pod ług  w zoru n iżej zam ieszczonego, a w tych  wy
raźn ie  lite ram i, bez skroban ia, popraw ek i p rzekreśleń , wy
piszą ja k i od stęp u ją  p rocen t od summy wykazem  kosztów  
objętej i  do niniejszej licy tacji podanej.

N adto  do dek larac ji w inien być dołączony kw it K assy 
Głównej Ekonom icznej M iasta  W arszaw y, n a  złożone w te j 
że  wadjum w ilości Rs. 25, i n a  koszta  ogłoszenia Rs. 10, 
k tó re  nieutrzym ującem u się przy licytacji na tychm iast zw ró
cone będą.

Inne  w arunki dotyczące w mowie będącej licytacji, są do 
przejrzen ia  w W ydziale A dm inistracyjnym , każdodziennie, 
wyjąwszy dni św iątecznych.

W zór do deklaraejł.
W  sku tek  ogłoszenia z dnia . . . . .  podaję n in iejszą d e 

k larac ję , iż  podejm uję się dostawy nagród  i u rządzen ia  z a 
baw na  P lacu Ujazdowskim  w czasie Św iąt W ielkanocnych 
w r. b. 1870 odbyć się m ających, za  summę anszlągową 
Rs. 237 Kop. 20  (wypisać literam i), i odstępuję od takow ej 
procentów  NN. (wypisać literam i), poddąjąc się wszelkim  o- 
bowiązkom  i zastrzeżeniom  w w arunkach licytacyjnych za
m ieszczonym.

K w it na  złożone w K assie  Głównej Ekonom icznej M iasta 
W arszaw y  wadjum  w iltśc i Rs. *5, i na kosz ta  ogłoszenia 
R s. lo , przy  niniejszem  załączam .

S ta łe  moje zam ieszkanie  w N N , pisałem  dnia  NN.
(Podpisać w yraźn ie  im ie i nazwisko).

P. o. P rezyden ta,
Jenera lnego  Sztabu , Je n e ra ł-M a jo r W itkowski.

N aczelnik K an ce lla rji, Z d z i t o n i e e k i
( S - 3 )  — 1211  — (Dz. W ar.)

5  K toby sobie życzył należeć do zbiorowych

1 Lekcji jQzyka Prancuzkiego;
§  raczy  się zgłosić do domu H r. A ugusta Z am oyskiego 
§  przy u 'i :y  R ym arsk ie j N r 6 nowy, m ieszkan ia  N r 3.
•  ( 3 - 3 )  -  1530 -  -

B. S tudent b. Szkoły Głównej, obecnie 
U rzędnik , uzdolniony zupełn ie ja k o :Tłu
m a c z  1 K o r r e s p o n d e n t  J ę z y k a
R u s k i e g o ,  k tó ry  pracow ał w tych obo

w iązkach w dwóch tu te jszych  p ierw szo-rzędnych D om ach 
handlow ych przeszło ro k  czasu  i n a  dowód posiada chlubne 
rekom en d ac je , p ragnie  przyjąć odpowiednie zatrudnien ie  
W K antorze  handlow ym , bankiersk im , lub innym, lecz tylko 
w godzinach po południow ych, od 5ej do 9ej. Adres3a u p ra 
sza  się zi staw ić w R edakcji „ K u rje ra  W arszaw skiego,“  pod 
lite ram i E .  S  (1— 3) — 1542—

DO g ł ó w n e g o  s k ł a d ®

k a w i o r u
1" ż-2-źrzTsr.A,

przy ulicy S enatorsk ie j w dom u W -go Piotrowskiego,.
.  ped  N r 496,
(nad szed ł znowu świeży tran sp o rt Kawioru św ieżego. 
(A strachańsk iego , z u p e łn e  m ało solonego, z pod lodowych! 
(połowów; oraz Karuku rybiego, Groszku i Sera! 
(zielonego, Buijonu W ołyńskiego, Łososia wędzo-1
(nego , Słom*! m ało solonej, Szamaj wędzonych, Ber! 
ideli m a ry n o w a n y c h  (Kilki zwanych), Bielaw Au-] 
fgustow skieb, Śledzików wędzonych Ar. hacgelsk ich  i]
(Flondrów Rygskicb. ( 6 - 6 )  — 1317—]



Z powodu zmiany interessów  fam ilijnych je s t  do sprzedania

Magazyn Strojów i Sukien Damskich,
ze w szystkiem i Rekw izytam i, z wolnej ręki.

Sklep i M ieszkanie ośw ietlone gazem. W iadom ość: Ulica 
M arszałkow ska, N r 1400, nowy 3 3 , m ieszkania N r 1 .

(2— 3) — 1569 —
i lŁ i lB l i l l i i i iT i i f l f t i i f f i i i i F i i i i i i i iP t i d n i i iT M n i i f r i i i i B i i i i i f i i  m i  i M i i i i  rn rr

•  Wiadomość •
5  dla WW. Probogzczóir 1 Przełożo- ^
6  nych Kościoła. K
2  Są do nabycia  trzy  obrazy  religijne p rzedstaw iają- W  
B  ce: W niebowstąpienie Pańakle, Kaj. B  
A  świętszą Pannę Częstochowską i Bó> A  

f  żańcową artystycznie  wykonane, w nowym guście a 
mogące być ozdobą każdej św iątyni. W idzieć ta -  B P  

^ h  kowe m ożna w M agazynie G alanteryjnym  L eonarda 
Kowalewskiego na  G rak .-P rzedm ., N r 4 4 5 .

( 2 - 3 ;  —  1482 —  B P

m m m
Potrzebny je s t Ogrodnik

na prowincję, opatrzony dobrem i świadectwami, 
kaw aler. la te re s sa n t zgłosić się zechce do 

godziny l l e j  rano, pod N r 28 , na K rakow skie-Przedm ieście, 
pod N r 5  m ieszkania. (2—3) — 1 5 9 7  —

STANISŁAWA BAUMANN,
> przy ulicy Elektoralnej, Nr 795 naprzeciw Banku 

n adszed ł św ieży tran sp o rt:
C E M EN TU  P o rtlan d  Angielskiego, „R obinsa  i K om p. 

z L ondynu.
C EG ŁY  ogniotrw ałej, „R am say i Cowen.*
G LIN Y  ogniotrw ałej.
KOKSU i W Ę G L I kam iennych kow alskich.
T E K T U R Y  smołowcowej i BLACHY żelaznej do k ry - Ę, 

cia  dachów, w szystko praw dziw e A ngielsk ie i w na j- -  
lepszym  gatunku . ( 9 —0) — 1 8 0 — (1771)

FOLWARK, W łok now. 14 (210 dziesia- 
tyn) od  stacji Kolei P etersburgsk iej Łochów o 2 
mil odległy, z kom pletnem i zasiewam i i budyn
kam i, m ieszkaniem  i ogrodem, je s t cd Ś-go J a 

n a  do sprzedania  lub  wydzierżaw ienia. Tow arzystw a kre- 
dy te  może pozostać około rs: 4000. Z iem ia całkow ici dobra  
la s  n a  swoją po trzebę. W iadom ość pod N r 1712 ulica K ru 
cza u  W . Szankowskiego u rzęd n ik a  Komisji E m ery talnej. 

(1—3) — 1649—

Z powodu przeniesienia  mojej © 17- 
K I E R W I ,  istniejącej do tąd  p rzy  u- 

—  . Hcy T w ardej, w inną stronę  m iasta , u -
rządziłem  sprzedaż C iast, Cukrów i Czekolady, d la
dogodności tam tejszych m ieszkańców, w Skłądzie  P ie 
czywa u W  go Kom ornickiego, p rzy  ulicy G ran icz
nej, w domu W g o  B ransta jna , pod N r 6 , w prost u- 
licy Grzybowskiej, gdzie zarazem  czynić będsie m o
żn a  zam ówienia na  wszelkiego rodzaju  cukiernicze w y
roby.

AUTOM CORAY.
( 2 - 3 ) —  15 9 0  —

J e s t  do sprzedania w każdym  czasie

z a k ł a d
z wszelkiemi R ekw izytam i, jak o to : Stoły, Ł aw ki i A ltany 
do tego należące, za  bardzo przystępną cenę, na  P rad ze, 
p rzy  W ale  Ochronnym , pod nazw ą: „O gród W iejsk i.“  W i a 
dom ość powziąść m ożna przy u lic y  Senatorskiej pod N r 47  8 , 
u S t r ó ż a J a n a .  (2—3) — 1563 —

Handel Winff / \ \  * T»warów Kolonialnych
% -  połączony z »y«(rybncją i R an „
£  terem Pism, egzystujący od k ilk u  \
\  la t, położony przy pryncypalnej ulicy, je s t
#  do sprzedania pod k i i r i j s t n e m l  warunkami, A  
\  z Towarem lub bez. W iadomość w M agazynie Me- #  
«  bli W go K alisza, p rzy  ulicy Senatorskiej, N r 476<z, /  
/  w domu LSwenberga. (3—3) — 1497— C

Ż ądany  je s t  do nabycia

Dworek,
w dobrym  stanie, z Ogrodem, w szacunku około 

S,ooo Rs., w jednem  z gubern ia lnych  m iast Królestwa. K toby 
m iał takow y do zbycia, raczy przysłać  opis Domu z Ogro
dem  i w arunki, do R edakcji „ K u rje ra  W arszaw skiego11 pod 
lite ram i M. S. X. (2—3; — 1371 —

D o n  H1FDLOWO HOnnigKOWV

Alek sa ndr a  Epsteina,
\  ulica Elektoralna dom W ©Oldstanda,
5 wprost Banku, \ ’r  796, o trzym ał znaczny 
/  tran sp o rt Ł Ó Ż E K  żelaznych  zagranicznych dużych

> sk ładanych i łatw o przenosić się dających, k tó re  po ce
nie Rs. 6 kop. 5© za sz tukę sprzedaje.

% T am że dostać  m ożna łóżek  sk ładanych
dziecinnych. j - r r n n i n & M  m

\  K antor otw artym  je s t  codziennie prócz N iedzieli i ^  
Z  Św iąt uroczystych od godziny 9-ej rano  do 5 ej po 
. / p o ł u d n i u .  (10— 10) —89— (

3 ej po j r
(6681) k

^ Woda kryształowa do mycia rękawiczek, 
/  k tó rej jed n a  flaszeczna w ystarcza  do wymycia ca łe 

go tuzina.
gablony do znaczenia l ite r  na  bieliznie. 
Maszynki do naw lekan ia  igieł i włóczki. 
Atrament wieczny do znaczenia bielizny. 
Igleln lk l a la rewolwer z 6 -m a używanem i 

ttUftUUminil i bźoinal o a .sis&jj , .lasboiwmi s im 
Mydło glicerynowe po 25 kop.
Mydło ciem ne fijołkow e po 25 i 3o kop.
WWoda kolounka praw dziw a po 50 kop. 
Pomada Plwer'a, po 15 kop . słoik. 
Befraiehlesery do odśw ieżania powietrza w po 

kojach.
W estalkl do kadzen ia  i Perfum y.
W stążka nowe kadzid ło  domowe angielskie.

"W S K Ł A D Z I E

Władysława Bednawskiego,
p rz y  ulicy Miodowej, N r 497c.

(6  —  61 —  649 — >'



—  17 —

J r f
Do sprzedania za przy

stępną cenę,

MEBLE MAHONIOWE,
SWIEŻKGO FASONU t. j.

G a r n i t u r  rypsem  kry ty  sk ładający  się z K anapy, 2 F o 
teli, 6 K rzeseł, S to łu  przed kanapę, 2 Stolików  do k a rt, 
S Szafy rozb ierane i Szafka do bielizny, 2 L u s tra , większe 
i  jedno niniejsze oraz; l K ozetka, 6 N apoleonek skórą  a- 
merykańską krytych, B iurko, Kom oda, 2  Ł óżka , to a le ta  du 
ża, szesląg skórą prawdziwą kry ty , tak ż e  k re d en s  jesiono
wy na kolor orzechowy i s tó ł rozsuwany, 8  d y w a n y  
I f i r a n k i  d o  8  ©Bilcn 1 t. p. Przy ulicy Z łotej N r 
(26 nowy), w paiterow ym  dom u od frontu , wchód przez 
dcdw órze u  dzierżawcy down. (9 — 12) — 111!}—"D'**®®),

m
Pozostaw iony z powodu wyjazdu je s t  do 

sp rzedan ia  w Składzie Fortepjanaw i P ian in  
zagranicznych L. F rs n k la , przy  rogu ulicy 

_  B ielańskiej i T łom ackiej N r 599 A;B F o r- 
tep jan  palisandrow y, bardzo  m ało używany, z dobrej tu te j
szej fabryki, o 7-m iu oktaw ach, z całym  blatem  m etalow ym  
i 4-m-j. szprejcam i, nowego fasonu, silnie zbudowany, z to 
nem  pełnym  i śpiewnym, w jak najlepszym  st;.nie za bar
dzo p rzystępną cenę Rs. 2 0 0 . O raz p ianino palisandrow e, 
bardzo m ało używane, z angielską m echaniką, z jed n e j 
z pierw szej fabryki zagranicznej, o 7miu oktaw ach nowego 
fasonu , silnie zbudow ane, z tonem  pełnym  i silnym za rs. 170.

() — 3) - 1 6 4 8 -

Magazyn "Mebli
f r a n e l s z h a  I i c w i t n o n i c z a

na K rakow skiem -Przedm ieściu, w domu P. G ro
dzickiego, N r 411 (nowy 7-my).

W  skutek  nagrom adzania ciągle z w łasnej fab ry 
ki zwiększającego się zapasu, u rządziłem  w y p r z e 
d a ż  m e l i l l  l» o  r e n i e  k o s z t u ,  to jeBt ga r
n iturów  mahoniowych, orzechowych, k ry tych  ryp- 
sem lub na  żądanie  wykończyć się mogących, od 
najozdobniejszych aż do najtańszych, oraz wszel
kich  innych m ebli najnowszego fasonu gustownie i 
trw ale  wykonanych, z czem polecam  się, będąc p e 
wnym, że z n a k o n i i t y d o b ó r i  c e n a  k ażd e 
go zadowolnić może. (4—6) — 1S80 —

M agazyn M ebli A d a m a  L e w e n o i t  i -  
c z a ,  egzystujący dawniej w P ałacu  K rasiń 
skich , obecnie znajduje się p rzy  ulicy Żu- 

-raw icj, pod N r 1613 (nowy 10), p ią ty  dom 
od Placu S-go A leksandra . Z aopatrzony  jest we wszelkiego 
rodzaju  M eble, najnowszego fast na i sprzedaje po cenie ko 
sztu , ja k o  te: g a rn itu ry  m ahoniowe, orzechowe i inne wy
słan e  i Diewysłane, oraz Szafy, Komody, T oalety , B iurka  i 
inne m eble. T am że są garn itu ry  używane.

( i — 3) — 1572 — A d a m  L e w a n o w l e z .

M am zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, że

jg g  , Magazyn Mebli,
T  I H a  istniejący przy ul. Miodowej

pod Nr. 490 i 1,
W domu W-go Lesser a,

k tó ry  byłem  w zam iarze zwiuąć, pozostaje jeszcze na  jak iś  
Przekonaw szy się bowiem, że  sprzedając me- 

czas dale j. . - a; m cgę dalej utrzym y-
ble po nizkich cenach, m agazyn J
wać, oraz p o s i a d a j ą *  «  w k l a d a l e  m o i m  w l e i  
k l  u p u  r a a t e r j a l o w  p o t r z e b n y c h
b l i ,  zaopatrzyłem  m agazyn mój w r ó ż n o  gatunki 
leeanckich  i najnow szych fasonow, k tó re  postanowiłem  
snrzedaw ać po jaknajtańazych  cenach, praw ie bez zarobku. 
M am  więc nadzieję, że d la  tych  przyczyn m agazyn mój 
Hornie naw iedzanym  będzie, a  o taniości i dobroci mebli,
k a ż d y s a m  się przekona. ( 6 - 6 )  - 1 3 1 9 - ____________

i o p i T A Ł A :  16 ,0 0 0 , 3,000 i  1,500 Rs., są  
j ^ S l L  zaraz  do wypożyczenia na  hypoteki Dom ów m uro- 

CLsjPY dan y ch  na procen t 7% - W iadom ość pod N r2402A .
^  u lica Nowolipki, n a  im  piętrze, od fro n tu , rano  do 

godziny lo e j, w południe o d j e j  do 5ej. __1642_

WĘGLE
KAMIENNE

n a  m ia r y  l u b  w a g i ,

po niepraktykowanie nizkich cenach,
w Okładzie Urzewa i Węgli

„POD RĘKĄ,“
przy  rogu A le i Jerozolim skiej i  u licy  K ruczej.

W ę g i e l  S o s n o w ie c k i  i t. p ., najlepszy g a tunek  po
Kop. 8 0 ; kostkow y po Kop. 65.

Z a g r a n ic z n y  w bardzo  dobrym  g ą tu n k u , po Kop. 70. 
K r a j o w y  w dobrym  g a tunku , po Kop. 65.

W ym ienione gatunk i sprzedaję  od dnia lgo b. m. Na  
żąd an ie  5 lub 10  korcy odstaw iam  z najw iększą d o k ład n o 
ścią i ak u ratn o śc ią  w skrzyniach zam ykanych zaplom bow a
nych, i przez M ag istra t opieczętow anych, z d o p łatą  za  od 
stawę po Kop. 5 od korca  — I ^ w a g ą .  R estau ra to ro m , Cu
kiern ikom  i F ab ry k an to m , odstępu ję  z tych nizkich cen  
jaszcze znaczay rabat.
D r z e w a  m iękkiego suchego sążeń  kubiczny, Rs. 8.

Tw ardego R s. io .
R ą b a n e g o  s ą ż e n e h :  T w ardego R s. 2 Kop. 70.

M iękkiego Rs. 2 Kop. 25.
C ała  fu ra  P odpałek  do węgla R s. 2 Kop. 50.

(1— 3) —— 1629—

DO W Y N A JĘC IA  KAŻDEGO CZASU  
W domach Bankiera

L t U U L J U I A i l j
przy ulicy Miodowej, Nr 490/L

L o k a t  f r o n t o w y  * b a lk o n e m , k o r n -  
n l e t n l e  o d n o w io n y ,  sk ładający  się z Salonu, 
8 Pokoi, P rzedpokoju , Pokoju  d la sług , K uchni, K o 
m órki na  drzewo i Piw nicy. Do tego lokalu  mogą 
być dodane W ozownia i S ta jn ia .

S k l e p  obszerny z wystawą od dnia i K w ietnia r. 
b. do w ynajęcia. ,

W iadom ość u R ządcy dom u, lub  w k an to rze  W ła 
ściciela domu Nr 490/1. (t ®) —1593 —

Z  powodu w yjazdu je s t  do sprzedania  
G a m ie r  M e b li  orzechowych aksam item  
kry ty , prawie nowy, oraz inne meble, lu -  

jm u M  - - Ł j u -  s t r a  duże, żyrandole i kandelabry  rożne, 
w szystko po um iarkow anej cenie. P izy  ulicy Zórawiej 
pod N r 20 nowym n a  2 -em p ię trze  na  lewo.

( 1 - 3 )  — 1646—

Mli przy ulicy w ązkiej F re ta ,  N r 268, od la t  
V M  I  pa 1 2 -stu  egzystujący, z wyrobam i Obuw ia 

damskiego z wszelką robo tą  ja k a  je s t  j 
W i k H n  szafami, je s t  do odstąpieuia z wolnej ręk i 
za p rzystępną cenę, w każdym  czasie do W ielk ie j Nocy. 

(2—3 ) __________   — 1588 ~

W Drukarni Eurjera Warszawskiego.— Za pozw oleniem  C easury Radowej.


